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H U R T O W N I A  B Ł A W A T Ó W

K. JAROCIŃSKI
POZNAŃ GNIEZNO TORUŃ

Stary Rynek 44. Chrobrego 1. Stary Rynek 22.
Telefon 3223. Telefon 311. Telefon 674

BOGATY WYBÓR
w materjałach na su­
knie, płaszcze i kostju- 
my. Materjały na ubra­
nia męskie. Jedwabie, 
aksamity, plusze, płó­
tna, inlety, dreliszki, fi- 
rany, chodniki i stoło- 
- - - - wizna. - - - -

U S Ł U G A  SKORA I RZETELNA!

TOWARY KRÓTKIE 

Artykuły męskie. Bie­
lizna dam ska, męska 
i dziecięca. Kompletne 
- - - wyprawy. - - -
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W S Z E L K I E  P R A W A  Z A S T R Z E Ż O N E .

Do korzystania w Czyl e t o K 2-2

T Ł O C Z O N O  W  D R U K A R N I  Ś W .  W O J C I E C H A



Ogólny widok Gniezna.

GNIEZNO.
M iasto  Gniezno, ta  daw na sto lica  P o lsk i, budzi 

w każdym  P o laku  w ie le  wspomnień h istorycznych i d la ­
tego mało zn a jdz ie  się takich , k tó rzy om iną sposobność 
zw iedzen ia ko lebk i państw a naszego. Liczne też rzesze 
d ążą od w ieków  do grobu św. W o jciecha , aby oddać hołd 
jem u należny .

Gniezno, położone m alowniczo na w ysokości 107 m e­
trów nad poziomem morza, — n a leży  do n a jw yże j poło­
żonych m iast w o jew ództw a poznańskiego. L eży ono nad 
trzem a jezioram i i jest równocześnie znacznym  węzłem 
ko le jow ym  Poznań — Toruń — W arszaw a, Poznań — B yd ­
goszcz — G dańsk, Gniezno — Nakło, Gniezno — W ągro ­
w iec oraz Gniezno — K rotoszyn. Poza tern ko le j w ąsko­
torowa łączy Gniezno przez W itkowo z uzdrow iskiem  Po­
widz. M iasto  jest odrębną jednostką adm in istracy jną ,



w ydzie loną z powiatu, jest poza tem siedzibą starostw a, 
sądu  grodzkiego i okręgowego, oraz kap itu ły  m etropo lita l­
nej. L iczyło ono w roku 1890 18.088 m ieszkańców. N acisk 
gcrm an izacy jny  był za czasów  zaborczych tak  silny, że już 
od roku 1891 nie było w radz ie  m ie jsk ie j an i jednego Po­
laka . D zisiaj stosunki tak  się zm ieniły, że w radz ie  m iej-

Gmach administracyjny.

sk ie j n iem a an i jednego Niemca. Liczba m ieszkańców 
podług sp isu z roku 1921 w ynosiła 25 736, w tem 24 231 
kato lików , 1158 ew angelików , 336 żydów i 11 innych 
wyznań. r

Gniezno posiada dziew ięć kościołów  kato lick ich , je ­
den ew angelick i, jedną bóżnicę, pałac arcyb iskup i, a rcyb i­
skupie sem inarjum  duchowne, państw ow e gim nazjum  k la ­
syczne i m atem atyczno-przyrodnicze, m ie jsk ie  gim nazjum  
żeńskie pod wezwaniem  bł. Jo len ty , m ie jską  szkołę han ­



dlowo-przem ysłową, szkołę w ydziałow ą, trzy  szkoły po­
w szechne, szkołę p rzygo tow aw czą p. W nukow sk ie j, szp i­
ta l m ie jsk i, ochronki d la  biednej dziatw y, pow iatow ą 
i m ie jską  kasę  oszczędności, k ilk a  banków, pom iędzy n ie ­
mi oddział Banku Polskiego , państwowe stado ogierów, 
w łasną elektrow nię i gazownię oraz uroczo i artystyczn ie  
założony park . W  pobliskich D alkach zn a jd u je  się un iw er­
sytet ludow y a  w D ziekance K ra jow y Zakład P sych ja - 
tryczny, zbudowany w roku 1894. Z akład ten zn a jd u je  się 
w odległości około 1 km od Gniezna, po lew ej stronie 
szosy prow adzącej do Poznania i może w raz ie  potrzeby 
pom ieścić około 1000 chorych. E tat p rzew idu je oprócz 
dyrek to ra  6  lek arzy  oraz 183 urzędników , funkcjonarjuszy 
i służby fo lw arcznej. Poza tem  Zakład zatrudn ia 4 słu ­
chaczy m edycyny jako  praktykantów . Do zakładu n a ­
leży  obszar 600-morgowy. Z tego p rzyp ada 1 0 0  mórg na 
dziedzińce, p lace , ogrody, p ark i i sad y  a  reszta  tw orzy 
fo lw ark, na którym  pacjenci, zdoln i do p racy ro lne j, 
o trzym ują stosowne za jęc ie . Na teren ie Zakładu posta­
wiono 50 budynków o rożnem przeznaczeniu. Do w łaśc i­
wego Z akładu wchodzi się od szosy przez główną bramę, 
m ija ją c  domek odźwiernego po lew ej a p iękną kap licę  
zakładow ą po p raw ej stronie. Im ponujący gmach adm i­
n is tracy jn y  wznosi się naprzeciw ko w jazdu . M ieszczą się 
w nim biura, ub ikac je  urzędowe dyrek to ra i lekarzy , la - 
boratorjum , muzeum anatom iczno-patologiczne, ap teka, 
sa la  konferencyjna, kasyno  lekarsk ie , sa la  tea tra ln a , sa la  
w ykładow a i m ieszkan ia lekarzy-asysten tów  i urzędników 
adm in istracyjnych . W  zachodnim  parku  zn a jd u je  się 10 
paw ilonów  szp ita lnych  d la  kobiet, na wschodnim  teren ie 
11 paw ilonów  d la  mężczyzn, w illa  lek a rsk a  i c iep larn ia . 
W  południowej części obszaru zakładow ego zn a jd u je  się 
prosektorjum  z ub ikacjam i do sekc ji, do badań anatom o-



pato logicznych z k ap lic ą  pogrzebową. Poza tem m am y tu ­
ta j budynki gospodarcze. Z akład posiada w łasną k a n a ­
liz ac ję , wodociągi, św iatło e lek tryczne i cen tralne ogrze­
w anie paw ilonów  szpita lnych . Około 95 procent chorych

Kaplica zakładowa.

za ję tych  jest różnemi robotam i. Zakład można zw iedzić 
za poprzedniem  zezwoleniem  dyrekto ra  Zakładu.

Przem ysł i handel, zn a jd u ją cy  się przew ażnie w rę ­
kach  polskich, znacznie się rozw ija . Istn ie je  k ilk a  fabryk 
m aszyn, m ebli, powozów, skrzyń , m ydeł, broni i t. d., 
cukrow nia, 3 garbarn ie, 2 ta rtak i, 2 brow ary, młyn paro­



w y, w ykup iony w r. 1922 z rąk  żydow skich , m leczarn ie, 
fabryk i wódek, z których  n a js ta rsza  B. K asprow icza, d ru­
karn ie  oraz gazeta codzienna ,,Lech“, w ychodząca od 
roku 1896.

Życie w tow arzystw ach  wzmogło się znacznie od cza­
su zrzucen ia jarzm a niem ieckiego. Istn ie ją  tow arzystw a 
naukowe, ośw iatowe, śp iew acze, filan trop ijne, zawodowe, 
sportowe, gim nastyczne „Sokół", H arcerze i w ie le  innych. 
Towarzystw o C zyte ln i Ludowych, do którego rozw oju 
przyczyn ił się w znacznej m ierze profesor sem inarjum  du­
chownego ks. B ie law sk i, zm arły 28. m arca 1923 r., po sia­
da przy u l. Tum skiej w łasną b ib ljo tekę i w ypożyczaln ię  
książek .

HISTORJA GNIEZNA.
H isto rja  tego starożytnego grodu zaczyna się około 

550 roku, k ied y  to m ityczny Lech założył tu ta j gród 
obronny, otoczony z trzech stron m oczaram i a  od wschodu 
broniony przez w ały , z których  jeden trw a dotychczas j a ­
ko ku lochw yt d z is ie jsze j s trze ln icy  B ractw a strzeleck iego . 
W  w ieku IX. i X. było rezyden c ją  k s iąż ą t polskich. T u­
ta j zatrzym ał się w  drodze do Prus w roku 996 św. W o j­
ciech i tu  złożono w r. 999 m ęczeńskie jego zwłoki. W  ro ­
ku 10 0 0  odbył p ie lgrzym kę do grobu tego Św iętego cesarz 
niem iecki Otton III, podejm ow any w span ia le  przez 
B o lesław a Chrobrego. W  tym  czasie  ustanowiono arcy- 
biskupstwo gnieźnieńskie, a  p ierw szym  arcyb iskupem  zo­
stał brat św. W ojciecha, G audencjusz, zw any Radzym em . 
W roku 1024 koronu je się B o lesław  Chrobry w  Gnieźnie 
na k ró la  po lskiego i od tego czasu s ta je  się ono m iastem  
koronacyjnem  kró lów  po lskich  aż do roku 1310, k ied y  to 
Łokietek jako  p ierw szy koronuje się w K rakow ie. Na



Park 
m

iejski.



W ielkanoc 1113 roku odpraw ił p ielgrzym kę do grobu św. 
W o jciecha B o lesław  K rzyw ousty, a  25. m a ja  1125 roku 
p rzy jm u je  tenże m onarcha w G nieźnie b iskupa Ottona 
z Bam bergu. Około roku 1262 otrzym ało Gniezno p ra ­
wo m agdeburskie. Dnia 31 lip ca  1331 zrabow ali i zn isz­
c zy li Gniezno K rzyżacy, dopadł ich jednak  Łokietek pod 
Płowcam i i zadał srogą k lęskę.

Król W ładysław  Jag ie łło  przybyw ał do G niezna p ra ­
w ie co roku i spraw ow ał tu ta j sąd y  kró lew sk ie . P ierw ­
szy raz  przybył do G niezna z kró low ą Jad w ig ą  w m aju  
1386, a  roku 1410 po wiekopomnem zw ycięstw ie nad K rzy­
żakam i pod G runwaldem  przybył pieszo od Trzem eszna 
do G niezna i złożył u grobu św. W ojciecha re lik w ja rz  
zd ję ty  z p iersi poległego w ielk iego  m istrza U lrycha von 
Jungingen . K azim ierz Jag ie llo ń czyk  po dw akroć odw ie­
dzał Gniezno i jego ka ted rę  (1450 i 1460). Dnia 2 2 . 
kw ietn ia  1493 odw iedził Gniezno kró l J a n  O lbracht.

P o żary  pow stałe w latach  1503 i 1512 zn iszczyły p ra ­
w ie całe m iasto, przyczem  spaliło  się i archiwum  m ie j­
sk ie  z p rzyw ile jam i. W  roku 1548 sp a liły  się w przeciągu 
dwóch godzin w szystk ie  p rzedm ieścia Gniezna. Dnia 27. 
kw ietn ia  1613 roku znowu wybuchł s trasz liw y  pcżar, k tó ­
ry  w k ilku  godzinach straw ił p raw ie całe m iasto. Sp a lił 
się wówczas także ratusz z w szelk iem i dokum entam i 
i p rzyw ile jam i.

Dnia 28. lip ca 1623 roku odw iedził Gniezno kró l 
Zygmunt III. w raz z m ałżonką i synam i W ładysław em  
i Jan em  K azim ierzem , o fiaru jąc  do re lik w ji św. W o jc ie ­
cha w span iałą  srebrną trumienkę.

Pom iędzy Gnieznem a K łeckiem  stoczył Stefan  C zar­
n iecki dn ia 8 . m a ja  1656 roku bitwę ze Szwedam i.

Po w ojn ie szw edzkiej Gniezno liczyło  ty lko  15 z a ­
m ieszkałych  domów a 79 było pustych, natom iast już pięć



la t później liczy  ono 114 domów zam ieszkałych . Podczas 
w o jny A ugusta II. z K arolem  XII. u k aza li się Szw edzi 
znowu w G nieźnie w roku 1707 i ponownie m iasto złupili. 
G dy jeszcze w roku 1709 naw iedz iła  m iasto zaraza , Gnie­
zno znowu podupadło i w roku 1743 liczyło  ty lko  60 
m ieszkańców.

Dnia 28. s ierpn ia 1760 naw iedził m iasto pożar, sz a ­
le ją c y  przez cały  dzień i całą  noc a k tó ry  w iększą część 
m iasta w gruzy obrócił.

Gniezno było siedzibą ka sz te lan a  a od roku 1768 wo­
jew ody; ostatnim  kaszte lanem  tu tejszym  był Franciszek  
M iaskow ski, p ierw szym  w ojew odą ks. A ugust Sułkow ski 
a ostatnim  Józef R adzim ińsk i.

W  roku 1793, k ied y  to Gniezno po drugim  rozbiorze 
P o lsk i dostało się pod panow anie pruskie, liczyło  ono 
w raz z p rzedm ieściam i 485 domów, w  tern 42 żydow skie. 
M ieszkańców  było wówczas 3350, w tern 2598 kato lików , 
685 żydów, 59 luteranów , 6  unitów i 2 reform owanych.

Dnia 27. w rześn ia 1794 obozowali w Gnieźnie genera­
łowie Dąbrowski i M adaliń sk i. Dnia 4. czerw ca 1800 
gościł w  Gnieźnie k ró l pruski F ryd e ryk  W ilhelm  III.

W  roku 1798 pow sta je  w G nieźnie p ierw sza garb ar­
n ia, założona przez dyrek to ra  m iejsk iego  Priew ego a w r. 
1806 założył m istrz s io d larsk i W olfgang H enryk Ehren- 
feuchter fabrykę powozów.

W  okresie kongresu w iedeńskiego  w r. 1815 posia­
dało Gniezno 451 domów m ieszkalnych  i liczyło  3 034 
m ieszkańców, lecz już w r. 1819 wybuchł pożar, któ ry 
w przeciągu  p ięciu  godzin pochłonął 235 zabudowań.

P ierw sze w ybory do rad y  m ie jsk ie j odbyły się w  lu ­
tym  1837 r. i wybrano wówczas 6  Po laków , 3 Niemców 
i 3 Żydów.



W  roku 1840 utworzono szkołę przem ysłow ą d la  
dziew cząt z 3 n auczyc ie lkam i i 387 uczenicam i.

P ierw sze w yśc ig i konne odbyły się w r. 1842. Od 
tego czasu odbyw ały się każdego roku. Obecnie po p rze­
rw ie w ojennej powołano je znowu do życ ia  i stanow ią 
one n iem ałą a trak c ję  sportową, gdyż b iorą w nich udział 
n a jlep s i jeźdźcy po lscy i obcy. O dbyw ają się one corocz­
nie w kw ietn iu  na sp ec ja ln ie  urządzonym  torze w yścigo ­
wym  przy szosie w rzesiń sk ie j.

Podług sp isu ludności, dokonanego w r. 1844, l i ­
czyło Gniezno 6  365 m ieszkańców, w tem 3 589 kato lików , 
978 ew angelików  i 1 794 żydów. W  roku 1846 z 6  461 
m ieszkańców to 2  881 w ładało  ty lko  językiem  polskim , 
1601 ty lko  niem ieckim  a  1979 obydwom a językam i. W  ro ­
ku 1875 wzm ogła się liczba m ieszkańców na 10 247.

W  roku 1821 połączono arcyb iskupstw o gnieźnień­
sk ie z poznańskiem , zatrzym u jąc  w Gnieźnie osobnego 
b iskupa-sufragana i kapitułę.

W  roku 1856 pow stała fab ryka m aszyn  roln iczych, 
założona przez Ottona Jaen ick e  a krótko potem założył 
S a leck i p rzy  d z is ie jsze j u licy  S ienk iew icza fabrykę m a­
szyn i odlew nię że laza .

Na początku roku 1854 zaprowadzono w Gnieźnie 
ośw ietlen ie u lic  przez ustaw ien ie 16 la ta rń  u licznych . Od 
roku 1904 posiada m iasto k an a liz ac ję .

W  roku 1910 liczyło  Gniezno 25 399 osób. W  tem 
było 16 716 kato lików , 7 789 ew angelików  -i 778 żydów.

Oswobodzenie G niezna z pod jarzm a pruskiego n a ­
stąpiło w  sobotę 28. grudnia 1918 roku, w  którym  to dniu 
owładnięto bez rozlew u krw i ko szary  p iechoty i d rago ­
nów. W  poniedziałek 30 i w torek 31 grudnia n astąp iły  
potyczki pod Zdziechową a zw ycięstw a tam  odniesione 
u trw a liły  panow anie po lsk ie  nad Gnieznem i jego okolicą.
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Katedra gnieźnieńska



C. Adamski
Gniezno, Chrobrego 6.

JEDYNY

Poleca w wielkim wyborze 
w znanych dobrych gatunkach:

KAPELUSZE, CZAPKI,
KOSZULE, KRAW ATY, 

RĘKAWICZKI, CHUSTKI, 
SKARPETY, LASKI, 

PARASOLE i t. d.

Ostatnie nowości stale na składzie.
R o k  z a ł o ż e n i a  1 8 5 4 .

C e n y  n a j n i ż s z e .  O b s ł u g a  r z e t e l n a .



H o t e l  E u r o p e j s k i
T e l .  295 GNIEZNO T e l .  295

c e n t r u m  m ia s t a

Pierwszorzędna restauracja

w zorow a czystość!

NAJWIĘKSZY LOKAL NA 

MIEJSCU -  DOGODNE LO­

CO DLA WYCIECZEK -  

WYDAJE KAŻDĄ ILOŚĆ 

SMACZNYCH I TANICH 

OBIADÓW -  OBSZERNA 

SALA -  SZYBKA OBSŁUGA

Lokal znany z dobrej kuchni!



Na pam iątkę te j radosnej chw ili ufundow ali p artjo tyczn i 
k o le ja rze  tab licę pam iątkow ą wm urowaną w fasadę dw or­
ca. Społeczeństwo m iejscow e uczciło pam ięć po ległych  
powstańców pięknym  pomnikiem, ustaw ionym  naprzeciw  
dworca.

ZWIEDZANIE MIASTA.
W ychodząc z dworca, zbudowanego w roku 1872, m i­

jam y p iękn ie założony park  K ościuszki. N awprost dwor-

Stcrostwo.

ca wznosi się na tle  z ie len i parkow ej pomnik d la  po leg­
łych w boju o oswobodzenie G niezna a  zbudow any ze 
sk ładek  publicznych. Na skręcie u licy  Lecha m am y gmach 
starostw a, w ybudow any w s ty lu  renesansow ym  w roku 
1899. M ieści on, oprócz w ładz pow iatow ych, także Ko­
m unalną Pow iatow ą K asę Oszczędności. P rzeszedłszy

P r z e w o d n i k  po G n ie ź n ie  2.



roku 1901, S k ręca jąc  na lewo w  u licę Chrobrego, mam y 
po lew ej ręce k ino teatr A pollo , m łyn parow y, a  d a le j 
pocztę przebudow aną w roku 1901. N aprzeciw  poczty 
stoi kościół ew angelick i, pośw ięcony w roku 1842. Obok 
kościoła ew angelick iego  zn a jd u je  się gim nazjum  niem iec­
k ie , zaś p rzy u lic y  Łubieńskiego szkoła w ydziałow a 
i m ie jsk ie  gim nazjum  żeńskie im. bł. Jo len ty  oraz szkoła

u licę Lecha, obsadzoną mnóstwem pięknych lip, docho­
dzim y do u lic y  Chrobrego. Po praw ej stronie w idzim y 
tu ta j o lbrzym i b lok koszar p iechoty, wybudow anych w ro ­
ku  1881 a rozszerzonych w czasie  w o jny. K oszary te z a j­
m uje obecnie D-two 17-tej D yw izji p iechoty oraz 69 pułk 
p iechoty. N aprzeciw  koszar zn a jd u je  się m ie jska  g a ­
zownia i e lektrow nia, w ybudow ana w r. 1870 a  obok n iej 
m ie jska  szkoła handlowo - przem ysłowa, w ybudow ana w

Gimnazjum Męskie.



przygotow aw cza p. W nukow sk ie j. N aprzeciw , już na u l. 
Dąbrówki, fontanna, zbudowana w r. 1900. Na rogu 
u lic  Chrobrego i M ieczysław a zn a jd u je  się bóżnica, 
ukończona w r. 1846. Po przeciw nej stronie u l. M ieczy­
sław a są  b iura K om unalnej K asy Oszczędności m iasta 
Gniezna. Idąc d a le j u l. M ieczysław a napo tykam y pań ­
stwowe gim nazjum  m ęskie, wykończone w r. 1863. W ró ­
c iw szy na u l. Chrobrego m am y po lew ej stronie ratusz, 
oddany do użytku  w 1831 roku. Dochodzimy teraz do

Ratusz.

Rynku a  następn ie w kraczam y w u licę Tum ską, dążąc do 
ka ted ry , w idocznej już zd a lek a  w szystk im  zb liżającym  
się, jak ąko lw iek  drogą, do Gniezna.

Z daw nej k a ted ry  rom ańskiej u trzym ały się jpż ty lko  
drzw i spiżowe. Z bogactw  olbrzym ich n iew ie le  zostało. 
S karb y  w ie lk ie  w yw iózł B rzetysław  czeski w r. 1034
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a ponownie zrabow ali kated rę  K rzyżacy w roku 1331 tak , 
że w r. 1343 arcyb iskup  Ja ro sław  Skotn icki m usiał roz­
począć odbudowę św iątyn i. W ykończona dopiero w r. 
1595 już w  roku 1613 sp a liła  się. Po odbudowie zrabo­
w a li ją  znowu Szw edzi w r. 1656 a p rzy pożarze w r. 1760 
runęło sk lep ien ie  n aw y głównej.
Odbudowano ją  w dzisie jszej 
po stac i za a rcyb isku p a  Łubień­
skiego, którego herb Pom ian 
znajdu je się m iędzy w ieżam i 
i na południowej stron ie dachu, 
w roku 1790. P racam i k ie ro ­
w a li a rch itekc i B e llo tti i Szre- 
ger. O brazy i m alow idła k a ­
ted ry  uc ierp ia ły  też w ie le  w la ­
tach  1806/07, k ied y  to F rancuzi 
za ło ży li w  niej m agazyn w o j­
skow y. W  czas ie  odbudowy 
w w ieku XVII i XVIII z daw ­
nej go tyck ie j budowy zachow a­
ły się ty lk o  m ury i naw y bocz­
ne, zaś n aw a środkow a p rzy­
b rała ch a rak te r  barokow y. Za­
łożenie trzynaw ow e z obejściem  
chóru —  dokoła w ien iec kap lic  
z doby renesansu i baroku . Od 
strony zachodniej dw ie w ieże 
go tyck ie , zakończone barokow em i hełm am i. Na jednej 
z n ich herb arcyb . G am rata.

Do k a ted ry  wchodzi się przez naw y boczne, nad 
portalem  z lew ej strony zachow ała się rzeźba gotycka 
z XIV w ieku : U krzyżow anie. U w e jśc ia  do naw y po­
łudniowej słynne drzw i bronzowe, stanow iące n a jcen n ie j­

Podwo je  spiżowe.



szy zabytek artystyczny  k a ted ry . Pochodzą one z XII 
w ieku i są  darem  B o lesław a K rzywoustego. Płaskorzeźba 
p rzedstaw ia 18 scen z życ ia  św. W ojciecha. Z aczynając 
od dołu lew ego skrzyd ła a kończąc u dołu prawego m am y 
n astępu jące  obrazy: 1. N arodzenie św. W o jciecha . M atka 
na łożu, zb liża się do n ie j służebnica. Obok k ą p ią  n ie­
w ias ty  nowonarodzone dziecię w  naczyn iu  podobnem do 
chrzcieln icy. 2 . O jciec św. W ojciecha , Sław nik, o fiarow uje 
synaczka w św iątyn i. 3. Św. W o jciech  zosta je  oddany 
do szkoły ka ted ra ln e j w M agdeburgu. Za chłopcem sto ­
ją  jego rodzice a  biskup m agdeburski A dalb ert b ierze 
m łodzien iaszka za rękę. Z boku p rzyp atru je  się jak iś  
duchowny, pewnie O deryk, m istrz szkoły m agdebursk iej. 
4 . Św. W ojciech  m odli się przed kap liczką . 5. Św. W o j­
ciech jako  kap łan  otrzym uje od cesarza siedzącego na 
tronie pastorał, jako  potw ierdzenie godności b iskup ie j. 
Za cesarzem  stoi m iecznik, za św. W ojciechem  w idzim y 
k ilk u  duchownych. 6 . Św. W ojciech , już jako  biskup, 
uzdraw ia opętanego, czyn iąc nad nim znak k rzyża  a  zły 
duch u la tu je  z chorego w postaci strasz liw ej poczw ary. 
7. Św. W ojc iechow i ukazu je s ię  w e śnie Z baw iciel. 8 . B i­
skup s ta je  przed kró lem  czeskim  i napom ina go, by u lżył 
do li biednego ludu. Za kró lem  stoi m iecznik, z a  biskupem  
szereg więźniów, za którym i on się w staw ia . 9. Św. W o j­
ciech w k lasz to rze  na A w entyn ie (w R zym ie) d a je  p rzy ­
kład  zakonnej pokory, u sługu jąc zakonnikom , siedzącym  
przy  sto le. 10. Św. W ojciech  p rzybyw a z tow arzyszam i 
do Prusaków , k tó rzy s to ją  uzbrojen i n a  brzegu. 11. Św. 
W ojciech  u d z ie la  chrztu katechum enowi, sto jącem u 
w  chrzcie ln icy . Inni pochylen i c z ek a ją  ko le i. 1 2 . Św. W o j­
ciech opow iada poganom słowo Boże. 13. Św. W ojciech  
odpraw ia mszę św. p rzy ołtarzu polowym . 14. Zamor­
dow anie św. W o jc iecha przez Prusaków . Jed en  uc i­



na mu głowę toporem a drugi uderza go oszczepem. 
15. Głowa św, W o jc iecha zatkn ięta na p a lu  a zwłoki s ta ­
rannie zaw in ięte i złożone w lesie . Czuw a nad niem i 
w ie lk i p tak , s ied zący  na drzew ie. 16. Król B olesław  
Chrobry w ykupu je  szczątk i św. W ojciecha. Za kró lem  
postępuje m iecznik oraz bogata św ita, z drugiej strony 
sto ją  P rusacy . Jed en  z nich trzym a w agę a  pacholę sto ­
jące  przed kró lem  kładz ie  drogi kruszec na sza lę . 17. R e- 
lik w je  św. W o jc iecha p rzyb yw ają  w uroczystej p rocesji 
do Trzem eszna. Za niem i postępuje k ró l. i  k ró low a w ko ­
ronie. Na spotkan ie w ychodzi biskup Unger z k ad z ie ln i­
cą. Lud k lęk a  aby oddać cześć re likw jcm . 18. Złożenie 
św. re lik w ij do w spaniałego grobowca w Gnieźnie, 
w obecności k ró la , kró low ej, b iskupa i duchowieństwa.

Z epoki gotyck ie j pochodzą żebrow ania naw  bocz­
nych, oraz n iektóre szczegół/ ornam entacyjne z głowami 
ludzi i postaciam i zw ierząt. W  zwornikach orzeł po lski, 
herby b iskupów i sz lach ty .

N awa główna otrzym ała d z is ie jsze  sk lep ien ie  i p ila - 
stry  z korynckiem i kap ite lam i w w ieku XVIII.

W  ściany naw y głównej, filarów  i k ap lic  wm urowana 
jest pokaźna ilość grobowców i p łyt pam iątkow ych. Do 
najcenn ie jszych  pod względem  artystycznym  n a leżą  trzy  
p ły ty  grobowe w fila rach  koło chóru, d la  arcybiskupów  
J a n a  G ruszczyńskiego (f  1473), A n d rze ja  B oryszew skie- 
go (f  1510) i kanon ika A ndrze ja  Łaskiego (f  1512). 
S ą  to najw cześn ie jsze  dzieła renesansu w W ielko - 
polsce — prace włoskiego a rty sty  J a n a  z F lo ­
rencji (G iovanni F loren tino). W  ścian ie zachodniej k a te ­
dry, po lew ej stronie w e jśc ia  do starego k ap itu la rza  z n a j­
d u je  się n a jcen n ie jszy  z grobowców k a ted ry  m ianow icie 
gotycki m arm urowy nagrobek arcyb iskupa Zbigniewa



O leśnickiego, b ratanka ka rd ynała , dzieło W ita  Stw osza. 
W około rzeźby zn a jd u je  się napis n astępu jące j treśc i: Zbi­
gniewowi z O leśnicy, arcyb iskupow i i p rym asow i gnieź­
nieńskiem u, m ądrością w radz ie  i dz ie lnością  ducha ce lu ­

jącem u, ród zn aczący się 
krzyżem  św iętym  czy li Dęb­
nem (pomnik ten  postaw ił). 
Umarł 2 lu tugo 1493. Po 
p raw ej stron ie znajdu je  się 
go tycka  m osiężna p ły ta  n a ­
grobkow a a rcyb isku p a  J a -  
kóba ze S ienna (f 1480) 
dzieło P io ta  V ischera, oraz 
tab lice  pam iątkow e 2?  1800 
roku  d la  b iskupa K ajetan a 
So łtyka  (f 1788) i a rc yb is ­
ku pa Wł. Ł ubieńskiego (f 
1763). W praw ej n aw ie  re ­
nesansow y grobow iec A nny 
T om ickiej.

Na środku kościo ła stoi 
grób św. W o jciecha , w y s ta ­
w iony w dz is ie jszym  kształ­
c ie  w  roku  1681 w m iejsce da- 

Plyta pam. arcyb. Jana Łaskiego, wnego m arm urowego m au­
zoleum , uszkodzonego przez

pożar w roku 1613 a zniszczonego zupełnie przez Szw e­
dów w r. 1655. D zis ie jszy  grobowiec z barokowym  b a l­
dachimem w zorow any jest na grobowcu św. P io tra  w R zy­
mie, dz ie le  Berniniego. Sp iżow a bram a, d a ją c a  przyśtęp 
do ołtarza, jest darem  kanon ika S tan isław a Bużeńskiego 
z roku 1686. Zwłoki św. W o jc iecha spoczyw ają na o łta­



rzu w srebrnej trumnie, spraw ionej w roku 1662 przez k a ­
nonika gnieźnieńskiego i su fragana warm ińskiego ks. 
W o jc iecha P ilchow icza. W ykonano ją  w  pracow ni gdań ­
skiego złotn ika P io tra  van der Rennen. B oki trumny 
zdobią p łaskorzeźby p rzed staw ia jące : 1 . W yn iesien ie  św. 
W o jc iecha na urząd pastersk i. 2 . W jazd  św. W o jc iecha

Trumna św. Wojciecha.

do P rag i, w edług ówczesnego zw ycza ju  konno, d la  ob ję ­
c ia  ka ted ry . Na jego p rzyw itan ie  w ychodzi z m iasta pro­
ces ja . 3. Św. W ojciech  ze swym i dom ownikam i gości 12 
ubogich, których posadził u stołu. 4. Św. W ojciech  opo­
w iada ew angelję  św. poganom. 5. K lęczącym  przed ja ­
kim ś bożkiem  w yrzuca bałwochwalstwo. 6 . M ęczeństwo 
św. W o jciecha . 7. P astw ien ie  się zbójców nad jego zwło­
kam i. 8 . W ykup ien ie  szczątków  św. W ojciecha. 9. Sp ro ­
w adzen ie zwłok do Trzem eszna. Na p rzyw itan ie  w ycho­
dzi B o lesław  z licznym  orszakiem . 10. Otton II. w ce­



sarsk ie j koronie z orszakiem  konnego rycerstw a p rzyby­
w a d la  uczczenia zwłok św. M ęczennika. W ita  gościa 
B o lesław  w otoczeniu dosto jn ików  duchownych i św iec­
kich. Za nim i liczna ludność grodu. — Na w ieku trum ny

spoczyw a postać św . 
W ojciecha. C ałą  trum ­
nę podtrym ują cz te ry  
znakom icie m odelow a­
ne postacie o po lskim  
typ ie  a  m ianow icie 
sz lach c ica  w zbro ji, 
m ieszczan ina , duchow ­
nego i chłopa. F igu ry  
te, m osiężne i posre­
brzane są darem  ks. 
p ra ła ta  D orszew skiego  
z o kaz ji jub ileu szu  św . 
W o jc iecha w roku 1897 
a  dziełem  a r ty s ty  rzeź­
b ia rz a  M arc in kow sk ie ­
go. P rzed  ołtarzem  je s t 
grobow iec kano n ik a Fr. 
R aczyń sk iego  (f 1737), 
k tó ry  zo staw ił leg a t na

rr , lr . . , śp iew an ie co n iedzielęIrumna sw. Wojciecha. - ■ n   ̂ n  i •p ieśn i Bogu R odzica.
Śp iew a ja  duchow ieństw o na starodaw ną m elod ję, w każd ą
n iedz ie lę  po cichej m szy św. ogodz. 9 i 3, 4 przed poi. Na lewo
od konfesji św. W o jc iecha zn a jd u je  się p ły ta  pam iątkow a
kanon ika Erazm a M ielińsk iego  (f  1579). .

W ie lk i  o ł ta rz ,  w obecnym kształc ie  pochodzi z roku 
1765. Jego  główną ozdobą są  barokowe srebrne lich tarze 
(w ysokości 1,12 m ), k rucyfiks (w ysokości 2,03 m) oraz



dwa srebrne pop iersia św, P io tra  i św. Paw ła, zamówione 
przez k a rd yn ała  R adzie jow sk iego  w P aryżu  w roku 1705. 
Dwa d a lsze  pop iersia św. W o jc iecha i św. S tan isław a 
spraw ił prym as Teodor Potocki. Obraz N ajśw iętszej 
M arji P anny jako  K rólowej K orony po lsk ie j je st dziełem  
a rty s ty  m alarza  Ł aszczyńskiego  z roku 1897. Tkan ina 
rozp ięta nad m ensą w  kształc ie  nam iotu lub lam brekinu 
jest p racą  i darem  podkom orzyny poznańskiej Zofji R a- 
dzew skie j. W ykonała go ona w łasnoręcznie d la  kościoła 
jezu ick iego  czy li d z is ie jsze j fa ry  poznańskiej, lecz gdy 
w roku 1773 nastąp iła  k a sa ta  zakonu Jezu itów , o fiarow a­
ła go d la  k a ted ry  gn ieźn ieńskiej. P rzed ołtarzem  s ta lle  
barokowe z r. 1721, w ykonane przez sto larza  toruńskiego 
K inasta. Nad s ta llam i zn a jd u je  się herb ich odnow i­
c ie la  po pożarze w r. 1760, arcyb iskupa W ładysław a Łu­
bieńskiego (Pom ian). K rzyż w posadzce prezbiterjum  
i napis oznacza m iejsce grobu Dąbrówki. W  filarze po le ­
wej stronie naprzeciw  am bony umieszczono p łaskorzeź­
bę z białego m arm uru, p rzed staw ia jącą  M ieszka I. i żonę 
jego Dąbrówkę. P łyta  jest dziełem  i darem  a rty s ty  rzeź ­
b iarza O skara Sosnowskiego z r. 1862.

K atedrę o tacza w ieniec kap lic , u ję tych  w bogate m ar­
m urowe po rta le  z XVI i XVII w ieku i oddzielonych k r a ­
tam i, n ieraz  a rtystycznej w artości.

Z aczynając od lew ej strony m am y rokokow ą kap licę  
Potockich, zbudowaną w roku 1730 przez Pompeo F er­
ra r i z R ydzyn y , z ek lip tyczną kopułą i sty lo w ą k ra tą . 
Z najdu je  się tu ta j rokokow y grobowiec arcyb iskupa Teo­
dora Potockiego (f 1738), k tó ry  po śm ierci A ugusta II. 
ogłosił kró lem  S tan isław a Leszczyńskiego  i w raz z nim 
w ytrzym ał c iężk ie  oblężenie w G dańsku — oraz um iesz­
czona w roku 1876 tab lica  pam iątkow a Ignacego K rasic­
kiego ( f  1801), którego zwłoki przeniesiono za staran iem



arcyb iskupa W olick iego  z B erlin a , gdzie zmarł, do G niez­
na i złożono w  podziem iach te jże  k ap licy . P rzy  odno­
w ieniu k ap lic y  w roku 1876 w ym alow ał w n iej fresk i Ja ro - 
czyńsk i z Poznan ia. Je s t  tu też tab lica  pam iątkow a d la

arcyb iskup a  Ignacego 
R aczyńsk iego  (f  1823), 
k tó ry  po kongresie  w ie­
deńskim  zrezygnow ał 
z arcyb iskupstw a i z a ­
m ieszkał u Jezu itó w  
w p ierw  w R zym ie a  po­
tem  w B rzozow ie w M a- 
łopolsce, gdzie też 
u n a r ł . Zwłoki jego 
przew ieziono w roku 
1854 do O brzyska. 
Z najduje się  tu ta j rów ­
nież tab lic a  p am ią tko ­
w a a rcyb isku p a  Leona 
P rzyłu sk iego  (f  1865).

Tuż za k a p lic ą  P o ­
tock iego  zn a jd u je  się 
b ib ljo teka kap itu ln a , z a ­
w ie ra ją c a  około 2 0  0 0 0  
to m o w i 121 rękopisów . 
Rzeźbione podwoje do 
niej w ykonane w z ak ła ­

dzie  B lanch in iego w W enecji podług rysunków  B aszczyńsk ie­
go, spraw iono staran iem  arcyb iskupa F lo r jan a  S tab lew - 
skiego. P rzed staw ia ją  one w m edaljonach  najw yższych  
i najn iższych  em blem aty czterech głównych w ydziałów  
w iedzy (teo logji, poezji, nauk przyrodniczych, m edycy­
ny), a  w środkowych czterech w ybitnych reprezentan-



łów nauk i wśród duchow ieństwa po lsk iego : M iko ła ja
K opernika, J a n a  Łaskiego, S tan isław a H ozjusza, P io tra  
Skargę.

Pom iędzy w ejściem  do b ib ljo tek i a  kruchtą jest wm u­
row ana w  ścianę n a js ta rsza  z zachow anych w kated rze  
tab lica  pam iątkow a z roku 1460, k tórej napis ogó lny 
brzm i: Anno domini M CCCC sexagesim o reverend issi-
mus in Christo p ater et dominus Iohannes Dei g rac ia . ar- 
chiepiscopus gneznenzis et prim as construit capellam . 
Środek tab licy  za jm u je  herb fundatora O drowąż z odzna­
kam i godności arcyb iskup ie j.

K ap lica Sprow skiego zw ana teraz  zw yk le  k ap lic ą  B o­
żego C iała , ufundowana w  roku 1613 przez p rym asa W o j­
ciecha Baranow skiego , k tó ry  ją  p rzeznaczył do przechow y­
w an ia N ajśw iętszego Sakram entu. Po pożarze w r. 1760 
odnowiono kap licę  a m alarz  w arszaw sk i Jab łońsk i w yko ­
nał w  r. 1783 m alow an ia ścienne i sk lep ien iow e. Odno­
szą się one do N ajśw iętszego Sakram entu i jego figur 
(o fiara A braham a, k rzak  go re jący , w ieczerza Pańska, ucz­
niow ie w Em aus). Z daw nych zabytków  zachow ały się na 
ścianach po obu stronach o łtarza dw ie złocone tab lice 
arcyb iskupów  S tan isław a Szem beka ( f  1721) i M ichała 
R adzie jow sk iego  (f  1705). O bydwie tab lice  są  roboty 
złotn ika Sokołowskiego z W arszaw y.

K ap lica  D oktorska ma renesansow y podw ójny gro­
bowiec kanoników  Tom asza Jan ick iego , doktora praw  
(f  1616) i W incentego Oczki, doktora m edycyny (f 1628), 
synow ca słynnego wówczas lek arza  W o jc iecha (f  1608 
w  L ub lin ie), roboty w łoskiej z kolorowego m armuru, oraz 
m osiężną go tycką p łytę grobową kanon ika J a n a  Grota 
(f  1532), również doktora i profesora praw  w szko le k a ­
ted ra ln e j gn ieźn ieńskiej, prawdopodobnie z pracowni 
P io tra  Y ischera. Na ścianach fresk i m a larza  Lewickiego



z Poznania. Je s t  tu ta j tab lica  pam iątkow a d la  braci J a ­
na i Ję d rz e ja  Śniadeckich . Umieszczono ją  w roku 1888 
staran iem  Z jazdu lek arzy  i przyrodników  po lskich  w P o­
znaniu. M a ona zw iedza jącym  kated rę  przypom nieć, że 
ci lum inarze un iw ersytetu  w ileńskiego  i w ogóle w iedzy 
po lsk ie j są synam i ziem i w ie lkopo lsk ie j i pochodzą z po­
b liskiego  Żnina. C ałe wewnętrzne urządzen ie k ap lic y  
w raz z ołtarzem  pochodzi z odnowienia, dokonanego po 
pożarze k a ted ry  w r. 1760 staran iem  kanon ika B alcera  
P strckońskiego . W  ołtarzu św. J a n  Nepomucen i dwóch 
innych kapłanów . T kan ina w .baldachim ie, sto jącym  przy 
ław ce naprzeciw  ołtarza ma pochodzić ze zdobyczy zab ra­
nej pod W iedniem  w roku 1683.

Pom iędzy k ap lic ą  D oktorską a w ejściem  do z ak ry s t ji 
spotykam y po p raw ej stronie dużą p łytę z czerwonego 
marm uru z herbem Ciołek i odpowiednim  napisem . Je s t  
to nagrobek p rym asa M ac ie ja  D rzewieckiego (1531— 1535).

Przed następną k ap lic ą  zn a jd u ją  się dw ie zak ry s t je : 
p rałacka (do użytku członków kap itu ły) i w ikarjuszow - 
ska (d la  resz ty  duchow ieństwa kated ra ln ego ), do k tó ­
rych  jest z n aw y bocznej ty lko  jedno w e jśc ie  ozdobione 
portalem , spraw ionym  w roku 1726 przez A leksan d ra  
K ołudzkiego, proboszcza kap itu ły . U góry w idać dwa 
herby: trzy  l i i  je hera ldyczne (herb kap itu ły  gnieźnień­
sk ie j) oraz krzyż  o dwu i pół ram ionach (P iław a, herb 
p rym asa Potockiego, za którego rządów  porta l sp raw io ­
no). S za fy  do sprzętów koście lnych  w z ak ry s t ji w ika- 
rju szow sk ie j pochodzą n iezaw odnie z roku 1721, Na 
śc ian ie  w is i obraz o le jny, p rzed staw ia jący  męczeństwo 
św. Erazm a. Z z ak ry s t ji te j przechodzi się do prałac- 
k ie j. W e jśc ie  zdobią n iew ie lk ie  odrzw ia marm urowe 
z herbem prym asa J a n a  W ężyk a  (1627—1638), k tó ry 
urządził w roku 1632 obydw ie zak rys tje . Na śc ian ie  fre­



ski, w ykonane w  roku 1783 przez Jabłońskiego  a  p rzed ­
s taw ia jące  C hrystusa P an a w ręczającego  klucze św. P io ­
trow i i ofiarę M elch izedeka.

K ap lica św. W alen tego  o trzym ała przy ostatniem  od­
budowaniu w  roku 1785 z hojności ks. R yczyw olsk iego

Ochronka św. Wojciecha.

odrzw ia m arm urowe. W  m urowanym  ołtarzu jest obraz 
o le jn y  św. W alen tego . N aprzeciw  ołtarza p ły ta  m arm u­
row a z m alow anym  portretem  ks. Chudzyńskiego (f  1698), 
regensa sem inarjum  i kanon ika gnieźnieńskiego. P rzy  
oknie p ły ta  pośw ięcona ks. F eliksow i Kozłowskiem u, żoł­
n ierzow i z roku 1831. K ozłowski został w do jrzałym  już 
w ieku, jako  wdowiec, kapłanem  i um arł w  roku 1872 ja ­
ko profesor sem inarjum  duchownego w Gnieźnie. On to 
założył dotychczas is tn ie jącą  ochronkę św. W ojciecha.

M iędzy k ap lic ą  św. W alen tego  a  następną w idn ie je  
renesansow y pomnik z p iaskow ca kanon ika W ojciecha



Brudzyńsk iego (f  1601), b rata  M arcina, burgrabiegó 
kcyńsk iego . N aprzeciw  w murze ab syd y  prezb iterjum  
n iew ie lk i pomnik S tan isław a F alędzk iego  (f  1581), b isku ­
pa sułragana gnieźnieńskiego, k tó ry  na soborze tryden c­
kim  reprezentow ał ep iskopat i duchowieństwo po lsk ie.

K ap lica  św. K rzyża posiada w ołtarzu cudownego 
C hrystusa na krzyżu, k tó ry  w  roku 1656, w czasie  w a lk i 
C zarn ieckiego  ze Szw edam i m iał się pocić krw ią . J a n  
K azim ierz uprosił sobie ten k rzyż  na czas w o jny i z a ­
trzym ał go w sw ej k a p lic y  po low ej do roku 1660. Je s t 
tu ta j rokokow y grobowiec arcyb iskupa Komorowskiego, 
( f  1759), k tó ry  w roku 1749 uzyskał od p ap ieża Bene­
d yk ta  XIV d la  sieb ie i sw ych następców  p rzyw ile j no­
szenia purpury. Zwłoki jego spoczyw ają  w Łowiczu, Po- 
zatem  zn a jd u je  się w te j k ap lic y  barokow a p ły ta  m osięż­
na z roku 1650 kanon ika S. S trzałkow skiego  (f  1646) 
oraz m ały pomnik Ja n a  Z ienkiew icza, proboszcza kap itu ­
ły  gn ieźnieńskiej, zawołanego b ib ljo fila .

W  k a p lic y  G ębickiego z n a jd u ją  się dwa piękne re ­
nesansowe grobowce. Na prawo zw raca uw agę p iękny 
i bogaty grobowiec arcyb iskupa W aw rzyńca Gębickiego 
( f  1624) z czarnego m arm uru i a labastru , na lewo skrom ­
ny z p iaskow ca d la  arcyb iskupa Ja n a  L ata lsk iego  
(f  1540). W  samem w ejśc iu  zn a jd u je  się tab lica  grobo­
w a kanon ika J a n a  K orytkcw skiego (f  1888 jako  nomi- 
n at sufragan  gnieźnieński).

K ap lica Kołudzkich, w yk ład an a  marmurem, ma ład ­
ny portal, ołtarz i ław ki barokow e z czarnego m arm uru 
z XVIII w. J e s t  tu pomnik — p ły ta  bronzowa — ks. 
W ojciechow skiego  (f  1875). Pom nik wykonano według 
m odelu Jaroczyńsk iego . Na sk lep ien iu  obraz Serca  J e ­
zusowego, którem u o d d a ją  cześć cztery  postacie, w yobra­
ża jące  cztery części św iata . N aprzeciw  ołtarza portret



fundatora, ks. Szym ona Kołudzkiego, proboszcza k a te ­
dralnego .

N aprzeciw  k ap lic y  Kołudzkich jest w  murze o k a la ­
jącym  w ie lk i ołtarz, skrom nie lecz  gustownie w ykonany 
pomnik M arcina B rudzyńskiego , burgrabiego kcyńskiego  
(f  1575). Z najdu je  się na nim na jw cześn ie jszy  napis 
po lsk i w  katedrze.

Za w ielk im  ołtarzem  zn a jd u je  się renesansow y gro­
bowiec z czerwonego m arm uru M ac ie ja  D rzewieckiego 
(f  1535).

K ap lica O lszowskiego m a na sk lep ien iu  ładne stiu- 
k i, barokow y ołtarz z czarnego m arm uru z płaskorzeźbą 
św. A n drze ja  oraz grobowiec arcyb iskupa A n d rze ja  O l­
szowskiego (f  1677), b iegłego p o lityka  i zw olennika 
wzm ocnienia w ładzy kró lew sk ie j, k tó ry  wpływem  swoim 
przeprow adził wybór M ichała W iśn iow ieck iego i Ja n a  
Sobieskiego, z a  co tenże m ianował go prym asem , Pod 
oknem zn a jd u je  się tab lica  pam iątkow a biskupa J a n i­
szewskiego, o fic ja ła  i sufragana poznańskiego, w ięźn ia 
i w ygnańca z czasów  w a lk i ku ltu rne j, słynnego swego 
czasu kaznodziei i p isarza . N agłówki pierwotnego por­
ta lu  zdobią k a ryk a tu ry  żydów.

K ap lica  M atk i B osk iej Częstochowskiej m ieści w oł­
tarzu  ko p ję  obrazu N ajśw iętszej M arji P anny na Ja sn e j 
Górze. Na ścianach w idok k laszto ru  jasnogórskiego 
i św. Łukasz m a lu jący  obraz M atk i B osk ie j; na w stęgach 
w yp isan a lita n ja  lo retańska. W  murze pod oknem złożo­
no w październ iku  1902 roku serce k a rd yn ała  Ledóchow- 
skiego, w ięzionego przez rząd  pruski. T ab lica p am iąt­
kow a z m edaljonem  k a rd yn ała  jest dziełem  M arcinkow ­
skiego. K ap lica pochodzi z XV w ieku a  odnowioną zo­
stała  w roku 1886. W  niej są  też pochowani arcyb iskup i

P r z e w o d n i k  po G n ie ź n ie  3.



Ja ro s ław  B ogorja ze Skotn ik  (f  1374) i Teofil W o lick i 
(f  1829).

K ap lica św. S tan isław a czy li sufragańska m ieści 
w sobie skrom ny ołtarz z obrazem św. S tan isław a przed 
trybunałem  B o lesław a Śm iałego, d a le j m arm urowy gro­
bowiec z kolorowego m arm uru b iskupa chełmskiego 
Ja n a  R óżyck iego  (f  1669) oraz m osiężną p łytę nagrob­
kow ą b iskupa J a n a  G niazdowskiego (f  1608).

K ap lica B aranow skiego posiada zabytk i godne uw a­
gi: s ta lle , ołtarz z drzew a oraz grobowiec m arm urowy. 
Ława, sto jąca  pod oknem, jest ocaloną częścią s ta ll kano­
nickich, spraw ionych do chóru przez arcyb iskupa Jak ó b a  
ze Sienna (1474—1480) a zniszczonych w w ie lk im  pożarze 
k a ted ry  w roku 1721, P u lp it i daszek są dorobione. S ta ­
re są trzy  po la  oparcia z M atką Boską, jak im ś biskupem 
(może św. W ojciechem  lub św. Stan isław em ) i św. J e ­
rzym  w zbro ji rycersk ie j XV w ieku. W span iały  renesan ­
sowy grobowiec z białego m arm uru arcyb iskupa W o jc ie ­
cha B aranow skiego , s ięga od posadzk i do pow ały i jest 
najw iększym  w katedrze.

K aplicę D zierzgowskiego pod wezwaniem  św. M iko­
ła ja  ufundował prym as M ikołaj D zierzgowski (f  1559) 
i za życ ia  w ystaw ił sobie w n iej w roku 1553 grobowiec 
z marm uru i p iaskow ca. W yszed ł on prawdopodobnie 
z pracowni słynnego rzeźb iarza G ian M ar ja  Padovano, 
tw órcy a ttyk i Sukienn ic w K rakow ie. Za arc. D zierz­
gowskiego ustanow ili pap ieże w Po lsce stałą  nuncjaturę. 
W  tej sam ej k ap lic y  pod oknem zn a jd u je  się grobowiec 
arcyb iskupa i poety po lsko-łacińskiego A n d rze ja  K rzyc- 
kiego  (f 1537), w ykonany z w ap ien ia i marm uru z m i­
strzow ską płaskorzeźbą M atk i B osk ie j. W  ołtarzu obra­
zy św. F ran c iszka  K sawerego, um ierającego  na Form ozie 
i św. M ikołaja .



K ap lica Skrzetuskich  pod wezwaniem  św. Jó zefa  ma 
freski m a larza  Jabłońskiego  z W arszaw y. Obraz B accia- 
relłego w ołtarzu p rzedstaw ia śm ierć św. Jó zefa  w obec­
ności Z baw iciela i M atk i N ajśw iętszej. Pod oknem po­
p iersie  arcyb iskupa M arcina Dunina (f  1842)., n ieu stra­
szonego w yznaw cy, któ ry za obronę zasad  kościelnych  
przez dziew ięć przeszło m iesięcy ponosił forteczną kaźń  
w tw ierdzy Kołobrzegu. Obraz na b lasze naprzeciwko 
ołtarza p rzedstaw ia kanon ika M ak sym iljan a  Skrzetusk ie- 
go (f  1791).

K ap lica Łubieńskich m ieści w  sobie m iedzianą 
chrzcieln icę późncgotycką z XV w ieku z drew nianym  
kw iatonem  na szczycie. W  ołtarzu obraz o le jn y  p rzed ­
s taw ia ją c y  ofiarow anie P ana Je zu sa  w św iątyn i, m alo ­
w any w roku 1646. Na obrazie są  sportretow ani ów cześ­
ni członkowie rodziny Łubieńskich. W  ścian ie pom iędzy 
oknam i zn a jd u je  się m arm urowy pomnik p rym asa M acie­
ja  Łubieńskiego z popiersiem  w m edaljon ie . P rym as ten, 
odnow iciel k ap lic y  swego nazw iska, m iał w stać z grobu, 
gdy  w esz li do k a ted ry  w roku 1656 Szw edzi d la  rabunku. 
Na przeciw ległe j ścian ie w iszą cłwa portrety  o le jn e : K a­
zim ierza Łubieńskiego, kanon ika gnieźnieńskiego, z roku 
1743 i S tefana Łubieńskiego, b iskupa sufragana, z roku 
1799.

W  samym środku zachodniej ściany, pod chórem 
m uzycznym  zn a jd u je  się s ta ry  k ap itu la rz  czy li sa la  po­
siedzeń kap itu ły  do roku 1785, k ied y  to urządzono no­
w y kap itu la rz . W  dwóch półkolach zam ykających  becz­
kowe sk lep ien ie  są obrazy o le jne, m alow ane je ś li nie 
przez Jabłońsk iego  samego to p rzynajm n ie j pod jego 
kierownictwem  w roku 1777. Obraz po stronie północ­
nej p rzedstaw ia w praw ej części męczeństwo św. S tan i­
sław a p rzy ołtarzu, a w lew ej zabicie św. W ojciecha



przez Prusaków . Obraz po przeciw nej stronie p rzedsta­
w ia na p ierw szym  p lan ie  sześciu  Kam edułów t. zw. p ięciu 
braci P o laków  t. j. Pusteln ików  reguły  św. Rom ualda, 
m ieszkających  za czasów  B o lesław a Chrobrego w  pusz­
czy pod Kazim ierzem  (w pobliżu K on ina), k tó rzy ponie­
ś li w roku 1005 śm ierć z ręk i opryszków , szuka jących  
u nich skarbów, podczas gdy  szósty ocalał. W  samym 
środku dwóch arcyb iskupów : bł. G audencjusz czy li Ra- 
dzym, brat św. W ojciecha i p ierw szy h isto ryczny a rcyb i­
skup gnieźnieński (f  1000—1006), oraz bł. Bogumił 
(1167—1172), k tó ry , z łożyw szy godność arcyb iskup ią , 
m iał przez dziesięć la t  w ieść żyw ot puste ln iczy w  oko licy 
Dobrowa w S ieradzk iem . Lew a strona p rzedstaw ia m ę­
czeństwo p ięciu  braci Po laków  i kościół (niezawodnie 
gnieźnieński) w  którym  szczątk i św. pusteln ików  spoczę­
ły  aż do roku 1034, którego to C zesi w czasie  napadu na 
Po lskę w yw ieź li z Gniezna, prócz różnych kosztowności, 
także te św. re lik w je . Po p raw ej stronie przedstaw iona 
scena z legen d y  o bł. Bogum ile; na słowo św iętego  m ęża 
p łyn ie do brzegu rzek i m nóstwo ryb , ludność n ad ­
brzeżna, naw iedziona k lę sk ą  głodow ą, rzuca się na 
nie, by pożyw ić się  z d aru  zesłanego przez Opa­
trzność.

Pośrodku starego  k ap itu la rza  zn a jd u je  się m arm uro­
w y gotycki grobowiec z czerwonego m arm uru nieznanego 
arcyb iskupa, w w ykonan iu podobny do dzieł W ita  Stw o­
sza. W edług jednych  p rzedstaw ia on arcyb iskupa G rusz­
czyńskiego, k anc lerza  i p rz y ja c ie la  K azim ierza J a g ie llo ń ­
czyka, którego nom inacja na b iskupa krakow skiego  w y ­
w ołała groźny zatarg  z Rzym em  i kap itu łą  a  k tó ry  po­
słował w  roku 1569 do Czech w spraw ie e lek c ji W ład y ­
sław a Jag ie llo ń czyk a . W edług innych je s t pozostałością 
z grobowca św. W ojciecha, zbudowanego z końcem XV



w ieku. Boczne p ły ty  z p iaskow ca są  resztkam i dawnego 
grobowca św. W ojciecha.

P rzy  obejściu  k a te d ry  n a leży  zw iedzić skarb iec, k tó ­
ry  n a leżał do najbogatszych  w  P o lsce dopokąd go św ię- 
to kradzk ie  ręce w  dniu 11 lip ca  1923 roku n ie okradły . 
B ył tu  szereg w span iałych  k ie lichów  rokokow ych i b a­
rokowych z XVIII w ieku, d ary  arcybiskupów , trzy  póź- 
nogotyckie złote re lik w ja rze , z nich jeden z roku 1494 
na głowę św. W o jciecha , dzieło poznańskiego złotn ika 
J a n a  B artha, drugi z roku 1490 na głowę św. B arbary , 
prawdopodobnie w ykonany w  K rakow ie i trzec i z roku 
1481 n a  głowę św. U rszuli. P iękne są  też dw a późnogo- 
tyck ie  k rzyże  arcyb iskup ie, d ar k a rd yn ała  F ryd e ryk a  J a ­
g ie llo ń czyka z r. 1500. W ie le  bogato haftow anych orna­
tów i kap, czap rak  J a n a  Sobieskiego, k rzyż  ozdobiony 
orłem polskim  daru  W ład ysław a IV. Z rękopisów , j a ­
k ie  tu przechow ują, n ajcenn ie jszym  jest t. zw. M szał św .  
W o j c i e c h a ,  rom ański, z końca XI w ieku . Je s t  on bogato 
ozdobiony m iniaturam i na tle  złotem. Jego  srebrna opra­
w a pochodzi z XVI w ieku. Równie p iękn ie ozdobionym 
jest m szał rom ański z XII w ieku z o ryg in a ln ą ornam en­
ta c ją  na m arginesach. Przeniesiono go tu ta j w  roku 
1848 z K ruszw icy. Z gotyckich n a jp ięk n ie jszą  je s t b ib lja  
z roku 1444, b ędąca darem  K azim ierza Jag ie llo ń czyk a  
a pochodząca z Czech.

W  środę 11 lip ca  1923 roku pom iędzy godziną 11 
a  12  w targnęli potworni zbrodniarze p rzy pomocy pod­
robionego k lu cza  do skarbca ka ted ra lnego  i ogołocili go 
z n astępu jących  zabytków , p o siad a jących  zarówno bez­
cenną w artość h istoryczną ja k  i rzeczow ą: 1 ) re liw ja rz  
srebrnozłoty z głową św. W o jciecha , którego h isto rja  
i opis p rzedstaw ia się następu jąco : B o lesław  K rzyw ousty 
podczas swego pobytu w  G nieźnie w roku 1113 ofiarow ał



złotą trum ienkę, w ażącą 80 grzyw ien  czystego złota, 
ozdobioną perłam i i drogiem i kam ieniam i. Odtąd 
w trum nie te j przechowywano głowę św. W ojciecha, w y ­
staw ia jąc  ją  ku czci publicznej od roku 1127. Różne ko ­
le je  jak ie  przechodził re lik w ja rz  św. W ojc iecha nadnisz- 
czyły  go do tego stopnia, że w roku 1494 oddała go k a ­
p ituła gnieźnieńska złotnikowi poznańskiem u a ten go 
przerobił. Podstaw a nowo w ykonanego re lik w ja rz a  gło­
w y św. W ojciecha, n iezm ieniona do d z is ia j, sk łada się 
z ośm iokątnej b lachy złotej, spoczyw ające j na czterech 
m ałych lw ach, w spartych  o cz tery  szczerozłote ku le. 
Śc iany re lik w ja rz a  sk ład a ją  się z ośmiu złotych b lach 
szerokości 80 mm, w ysokich na 104 mm. Na ścianach w y ­
ry te  są zdarzen ia  z ż yc ia  św. W o jc iecha : ofiarow anie 
św. W o jciecha w koście le  przez jego rodziców, oddanie 
Świętego do nauki biskupow i m agdeburskiem u, w ypędze­
nie czarta  z opętanego, nauczan ie pogan, męczeństwo św. 
W ojciecha, w ykup c iała  św. W o jc iecha przez B o lesław a 
Chrobrego. Ściany re lik w ja rz a  są  połączone w ąskiem i, 
nieco w ysta jącem i filarkam i ku tym i ze złota. W ierzch  
re lik w ja rz a  jest p rzyk ry ty  kryształem  o średn icy 45 mm, 
przez k tó ry  w idać część głowy św. W ojciecha. Od tego 
kryszta łu  aż do boków re lik w ja rz a  biegnie 8 b lach tró j­
kątnych , kopułowato ułożonych a  na każde j trzy  w ie lk ie  
szafiry  i jedna perła. Spód re lik w ja rz a  zakończa gzym s 
z ośmioma szafiram i. 2 ) Szczerozłota m onstrancja w agi 
około 5 kg, ozdobiona bogato szm aragdam i w liczbie oko­
ło 200, w ysokości 60 cm, jest darem  prym asa Szem beka. 
3) K ie lich ’ złoty w ysoki 30 cm, zew nątrz artystyczne 
kw ia ty  em aljow ane w  różnych ko lorach  z herbem księc ia  
Jerzego  M ichała Poniatow skiego ; nóżka k ie lich a  ozdo­
biona rubinam i. 4) K ielich  złocony, w ysokości 27 cm, 
ozdobiony em aljow em i kw iatam i i herbem arcyb iskupa



Potockiego. 5) K ielich  złoty w ysokości 30 cm z a rty - 
stycznem i rzeźbam i na puszce oraz herbem p rym asa Łu­
bieńskiego. 6) K ielich  złoty (m ały format) bez żadnych 
ozdób, darow any kardynałow i Ledóchowskiem u przez 
kró low ę szw edzką K rystynę. 7) K ielich  złoty z XVIII 
w ieku, w ysok i na 30 cm, z rzeźbam i i herbem arcyb isku ­
pa Kom orowskiego. 8) K ielich  zło ty 29 cm w ysoki, w ąs ­
kiego form atu. 9) C iężk i k ie lich  złoty 29 cm. w ysok i 
z herbem arcyb iskupa R adzie jow sk iego . 10) K ielich  
srebrny pozłacany z em aljow em i obrazam i m ęki P ańsk ie j 
i w izerunkiem  św. B arbary . P rzy  w szystk ich  k ie lichach  
były  pateny złote, pozłacane lub  srebrne.

W ychodząc z k a ted ry  północną bram ą w idzim y 
przed sobą kościółek św. Jerzego , od którego oddzie la  
nas daw ny cm entarz tum ski zw any Bożą R o lą , gdyż po­
sypany  został przez arcyb iskupa J a n a  Łaskiego ziem ią 
przyw iezioną z P a le styn y . Na Bożej R o li stoi dzwon­
nica, na której w isi n a jw ięk szy  w poznańskiem  dzwon 
św. W ojciecha, średn icy 2,08 m. Został on p rzyw iez io ­
ny przez W ład ysław a IV. z M oskw y w roku 1621. Co­
dziennie w ieczorem  w zyw a on w iernych do m odlitw  za 
dusze rycerzy  poległych w obronie w iary  i o jczyzny. Na 
jednej z w ież k a ted ry  w iszą też cztery dzwony rokoko­
we z roku 1760, z których n a jw ięk szy  ma 1,55 m średn icy.

Obok dzwonnicy stał daw niej grobowiec arcyb iskupa 
i k anc lerza  J a n a  Łaskiego (f  1531), tw órcy statutów  Ł a­
skiego z roku 1505 a k tó ry otrzym ał od pap ieża ty tu ł le- 
gatus natus d la  sieb ie i swoich następców . Grobowiec ma 
formę p iram idy ozdobionej renesansow ą tab licą  dłuta 
G iovanniego F lorentino.

Z Bożej R o li rozciąga się p iękny w idok na sem ina- 
rjum  duchowne i świeżo założony park.



Obok k a ted ry  stoi m ały kościół św. Jerzego , n a js ta r ­
szy w  m ieście. Mimo przebudowy w epoce baroku, z a ­
chował on ś la d y  dawnego sty lu  rom ańskiego z XII w ie­
ku. Sto i on w  m iejscu , gdzie daw niej stała  św iątyn ia  po­
gańska a  k tó rej ś lad y  w idzim y w  kam ien iach  ciosowych, 
wm urowanych w śc ian y  kościoła. K ształt swój d z is ie j­
szy otrzym ał on w czasie odnowienia, staran iem  i fundu­
szam i ks. K acpra Pstrokońskiego, kanon ika gnieźnieńskie­
go w roku 1782.

N iedaleko kościoła św. Jerzego , na m iejscu  d z is ie j­
szych ko leg ja t, m iał stać w X w ieku zam ek książęcy .

N aprzeciw  k a ted ry  po lew ej stronie stoi p ałac  a rc y ­
biskupi, w ybudow any w  la tach  1830—1836. W  pobliżu 
zn a jd u je  się jezioro Je lo n ek .

M iędzy k a ted rą  a  pałacem  arcyb iskup im  stoi olbrzym i 
pomnik B o lesław a Chrobrego w ykonany z bronzu, dzieło 
dłuta a rty s ty  rzeźb iarza M arcina R ożka. U staw iono go 
na pam iątkę dziew ięćsetletn ie j roczn icy ko ro n ac ji B o le­
sław a Chrobrego.

O dsłonięcia pom nika dokonał Pan P rezyden t Ignacy 
M ościcki w  dniu 30 m a ja  1929.

Archiwum  kap itu ln e  w  G nieźnie posiada do 800 d y ­
plomów pergam inow ych z la t  1136— 1831 i 30 k s iąg  de­
kretów  kap itu lnych  od roku 1408.

P rzy  u lic y  w iodącej do K łecka stoi kościół św. P io ­
tra, w spom niany już w dokum encie z r. 1357. Po pożarze 
drew nianego kośció łka w r. 1616, konsekrowano nowy 
w  r. 1659 a po zaw alen iu  się tegoż wybudowano obecny 
m urow any w  roku 1780, Aż do początku ubiegłego stu ­
lec ia  był kościołem  p ara fja ln ym  i dopiero arcyb iskup  R a ­
czyńsk i p rzyłączył go w roku 1802 do p a ra f ji św. T ró jcy. 
D okoła kościo ła założył biskup S iem iańsk i w roku 1832



Pomnik Chrobrego.



cm entarz d la  p ara f ji farnej i tum skiej. Z najdu je się tu ­
ta j k ilk an aśc ie  p ięknych grobowców.

Obok R ynku stoi kościół Franciszkanów , k tó ry  rów ­
nież p osiada k ilkuw iekow ą h isto rję . W  połowie XIII 
w ieku ufundował B olesław  Pobożny (f  1279) w Gnieźnie 
k lasz to r i kościół Franciszkanów , zaś nieco później P rze­
m ysław  II. dobudował do śc iany północnej boczną nawę, 
przeznaczoną d la  K larysek . P ierw szą k s ien ią  K la rysek  
była bł. Jo len ta , córka k ró la  w ęgiersk iego  B e li IV. a  żona 
księc ia  B o lesław a Pobożnego. Po śm ierci m ęża w stąp iła  
ona do k lasz to ru  K la rysek  w Sączu, założonego i k ie ro ­
wanego przez je j siostrę bł. K unegundę. Po śm ierci swej 
s io stry  o siad ła bł. Jo len ta  w k lasz to rze  gnieźnieńskim , 
gdzie um arła w roku 1298 a beatyfikow aną została w ro ­
ku 1827. Po pożarze w r. 1613 nastąp iła  renow acja  ko ­
ścioła w latach  1758— 1772 i całość znacznie zmieniono, 
tak  że z daw nej budowy zachowało się jedyn ie  prezbite- 
rjum  z ostrołukowem  sklep ien iem . W  w ie lk im  ołtarza do­
brze rzeźbiona figura C hrystusa na krzyżu . W  k ap lic y  po 
północnej stronie spoczyw ały na ołtarzu re likw ie  bł. Jo - 
len ty aż do roku 1892, k ied y  to arcyb iskup S tab lew sk i 
przeniósł je  do nowej, um yśln ie sporządzonej trum ienki, 
s to jące j na m arm urowym  ołtarzu pośrodku dawnego chóru 
zakonnic, k tó ry  od tego czasu otrzym ał nazwę k ap lic y  bł. 
Jo len ty . Została ona przy tej sposobności odnowiona 
i przyozdobiona. Obecny kształt sk lep ien ia  pod k ap licą  po­
chodzi z roku 1614, o czem św iadczy um ieszczona na niem 
data . C uda na grobie bł. Jo le n ty  od daw na już sprow adzały 
liczne rzesze pielgrzym ów . Pom iędzy innym i przybyła 
tu ta j w roku 1372 E lżbieta, kró low a po lska i w ęg ierska, 
w  roku 1512 Zygmunt I. a w roku 1623 Zygmunt III. 
W  roku 1796 zniósł rząd  pruski zakon K la rysek  i zabrał 
jego dobra- a  po rozebraniu k lasz to ru  w ystaw ił na jego



m iejscu  w ięzien ie w roku 1875 i sąd z iem iański (dziś 
okręgowy) w roku 1889. Sądzono tu ta j w roku 1901 dzieci 
w rzesińsk ie. O statnia z K la rysek  um arła w r. 1865. Od 
roku 1837 przeznaczono kościół na nabożeństwa d la  n ie­
m ieckich kato lików  i dopiero za po lskich czasów  złączono

Szkoła franciszkańska.

go z p a ra f ją  św. T ró jcy. W  roku 1928 o b ję li kościół 
w  posiadan ie znowu 0 0 .  F ranciszkan ie i jest on obecnie 
kościołem  p arafja ln ym  p ara fji N ajśw iętszej M arji Panny. 
W  daw nym  k laszto rze  franciszkańskim  zn a jd u je  się od 
roku 1883 ka to lick a  szkoła powszechna.

U w ylo tu  u l. F arne j, po drug iej stronie Rynku, stoi 
kościół farny św. T ró jcy , gotyk z XV w ieku przebudo­
w any w w ieku XVII. Mimo te j przebudow y przetrw ała 
ta  ceg lana św iątyn ia  w ogólnym  zarys ie  do chw ili obecnej. 
Pew na źródłowa w iadom ość o istn ien iu tego kościoła po­
chodzi z roku 1421. Bractwo literatów , istn ie jące  przy



tym  kośc ie le  i zatw ierdzone w r, 1594, dobudowało w roku 
1611 kap licę  pod wezwaniem  W niebow zięcia N ajśw iętszej 
M arji Panny. W  roku 1613 kościół ten spłonął a  po od­
budowaniu w latach  następnych konsekrowano go na 
nowo w roku 1632. W ie lk i ołtarz gotycki, sp oczyw ający  
na podstaw ie z p iaskow ca, spraw iono za ks. proboszcza 
Sołtysińsk iego . W  barokowym  ołtarzu po południowej 
stronie n aw y zn a jd u je  się cudowna figura U krzyżow ane­
go. L iczne w ota św iadczą wym ownie o doznanych cu­
dach i łaskach. Ambona m a ksz ta łt łodzi p łynącej z roz- 
postartem i żag lam i po wzburzonych fa lach . Pod chórem 
znakom ita rzeźba P an a Je zu sa  U krzyżow anego, pocho­
dząca z r. 1677. Skarb iec  ko śc ie ln y  m a sprzęty z XV 
i następnych w ieków. Na sp ec ja ln ą  uw agę zasługu je  
p rześliczna późnogotycka m onstrancja ze srebra, w ysoka 
na 95 cm a  pochodząca z XV w ieku oraz p iękny k ie lich  
renesansow y z roku 1599. W  zak ry s t ji o starem , becz- 
kowem sk lep ien iu  w idzim y p iękny law aterz  do m ycia rąk  
z roku 1678 i trzy  portrety na b lasze z XVIII w ieku. 
W nętrze kościoła zostało odnowione w roku 1918. Dzwo­
ny pochodzą z la t 1616 i 1646. Na jednym  z nich zn a j­
du je  się orzeł i herb p rym asa G ębickiego.

Idąc od kościo ła farnego u lic ą  W arszaw ską, napo ty­
kam y na T argow isku kościół św. W aw rzyńca, gotyk ce­
g lan y  z XVI w ieku. U fundow ali go prawdopodobnie 
dw orzanie B o lesław a Chrobrego, zaś B o lesław  Pobożny 
zap isał mu w  roku 1255 grzywnę srebra na m ieście K łec­
ku. Kościół sp a lili w  roku 1331 K rzyżacy pod w odzą 
D ietricha von A ltenburg, sprow adzeni przez zd ra jcę  W in ­
centego ze Szam otuł. Odnowiono kościół w roku 1817 
i w ostatnich latach  staran iem  proboszcza ks. K ubskiego. 
P race m alarsk ie  w ykonał a rty s ta  m alarz  G osieniecki 
z Poznan ia a m ozaikow y obraz M atk i B osk iej Często­



chow skiej w w ie lk im  ołtarzu pochodzi z fab ryk i w itraży  
Żeleńskiego w K rakow ie.

Na wzgórzu na północ od starego  m iasta  wznosi się 
kościół św. Ja n a , p rzy  którym  od XIII w ieku do roku 
1821 było opactwo M iechowitów.

N ajstarszą w iado ­
mość o tym  kościółku 
podaje dokum ent Prze­
m ysław a II. z roku 
1243, w którym  książę 
o fiaru je  szp ita l gn ieź­
n ieńsk i Bożogrobcom 
z M iechow a. P rezb i- 
terjutn pochodzi p raw ­
dopodobnie z okresu 
około roku 1300, mo­
że z czesów  drugiego 
proboszcza w rezyden ­
c ji gn ieźn ieńsk ie j, M i­
ko ła ja  (1267 — 1305).
Nawę zbudowano do­
piero w w ieku  XIV 
a  w ieżę w XV. Od­
m ienny form at cegieł 
w skazu je na różne okre­
sy pow stan ia poszcze­
gólnych części ko śc io ­
ła. Po k a sac ie  zakonu
w roku 1821 kościół św. Ja n a  na leżał przez k ilk a  la t do p ro­
testan tów , poczem przyłączono go do p arafji farnej. Zbudo­
w any w s ty lu  wczesnego go tyku  z XVIII w ieku  ma na w ieży  
hełm barokow y. Konsole i zw orniki bogato rzeźbione 
i ozdobione ornam entyką roślinną, postaciam i zw ierząt

K ościół św . W awrzyńca.



i głowam i ludzi. Na zwornikach herb Jag ie llo n ó w  i orzeł 
po lsk i. P rzed k ilku  la ty  odkryto na ścianach freski 
z p ierw szej połowy XIV w ieku. F resk i w s ty lu  gotyckim  
z okresu 1250— 1300 uc ierp ia ły  znacznie i w yb lak ły  do 
tego stopnia, że n iektórych  nie można rozpoznać. Ściany 
z w ypalonej cegły pokryto tak  c ienką w arstw ą tynku, że 
układ  i ko lor cegły w idocznie p rzeb ija ją . S to jąc  przed 
ołtarzem  w idzim y po lew ej stronie w n iszy k ró la  D aw i­
da g ra jącego ; na harfie, po obu stronach postacie w słu­
chujące się w grę jego. D alej pod oknem zm artw ychw sta­
ją c y  C hrystus. Za ołtarzem  pod oknem: 1) C hrystus sto­
ją c y  u bram p iekielnych , za bram ą A dam  i Ewa. 2} U ko­
ronowanie M atk i B osk ie j. 3) Ścięcie św. Ja n a . 4} S a lo ­
me tańczy przed kró lem  Herodem. Nad tym i obrazam i 
w idać po jednej stronie okna archan ioła G abrje la  a z dru­
giej N ajśw iętszą Pan ienkę w słuchu jącą się z lękiem  
w słowa posłańca Bożego. P rzy  drugiem  oknie jest C h ry­
stus um ęczony i postać Św iętej ( J a d w ig i? ) , k tó ra z ręką 
w zniesioną do błogosław ienia patrzy pełna żałości na J e ­
zusa. D alej na praw o postacie  dwóch Św iętych : K ata­
rzyn y  (? ) i B arb ary  z w ieżą w ręce. N a jład n ie jszy  obraz 
zn a jd u je  się pod oknem i p rzedstaw ia św. J a n a  C hrzcicie­
la  w  ornacie z sierści w ie lb łądz ie j. Postać, w yraż a jąca  
pokutnika, p a trzy  poważnie na sto jącego obok św. J a n a  
E w angelistę i w skazu je  palcem  na baranka - trzym anego 
w lew ej ręce. S to ją c y  obok św. J a n  E w angelista , p iękny 
m łodzieniec również ubrany w ornat, w skazu je  poważnie 
na k ielich , k tó ry  trzym a również w lew ej ręce. O braca­
jąc  się tyłem  do o łtarza w idzim y po lew ej stronie na łuku 
od d z ie la jącym  chór od naw y głównej M atkę Boską, o kry­
w a jąc ą  Sw ym  płaszczem  garnących  się do N iej ludzi, zaś 
po drugiej stronie Ewę w ypędzoną z ra ju . Pom iędzy po- 
w yższem i obrazam i umieszczono k ilk a  razy  na czarnem



tle  k rzyż  o podwójnych ram ionach — godło Bożogrobców 
— a pod nim zakonnika — M iechowitę — może fundatora 
kościoła. Pom iędzy żebram i sk lep ien ia  w idzim y 18 głów 
dobrze zachow anych i p rzedstaw ia jących  prawdopodobnie 
proroków  i patrjarchów , o tw arzach  indyw idualnych , w ło­
sach jasnych  lub czarnych i n akrytych  rozm aitem i czap­
kam i. W ielkość głów n ierów na; a rty s ta  chciał w idocznie 
przez w ie lkość głowy w yraz ić  w iększą godność postaci. 
W arto  poza tern p rzypatrzeć  się p ięknym  żebrom  głównej 
naw y kościoła, pokrytych  różami, zwornikom i kapitelom , 
na których przedstaw iono sceny ze św iata  zw ierzęcego 
i roślinnego.

Nad jeziorem  B ielid ło  (Św iętokrzyskie) stoi kościół 
św. K rzyża, którego teraźn ie jszą  budowę rozpoczęto 4 li- 
pęa 1834 roku za in ic ja tyw ą  kanon ika a  późniejszego a r ­
cyb iskupa Leona P rzyłusk iego . P ierw szym  fundatorem  
kościoła ma być kanonik Przecław , k tó ry  też praw dopo­
dobnie powołał do G niezna w  roku 1179 zakon Bożo­
grobców czy li K anoników R egu larnych  Grobu C hrystuso­
wego. W  roku 1890 ozdobiono kościół w ieżą za  s ta ra ­
niem ks. prob. So łtysińsk iego . W  w ielk im  ołtarzu zn a j­
du je  się k rucyfiks z XV w ieku, słynący cudam i, czego do­
wodem są  liczne wota. 13 paźdz iern ika 1829 powzięto 
zam iar p rzen iesien ia k rzyża  do kościoła farnego, lecz za­
niechano tego z powodu oporu ludności. Dwa boczne ba­
rokowe ołtarze przysłał arcyb iskup  Dunin. Obrazek cu­
downego drew nianego  kościółka w is i po stron ie północnej.

Sem inarjum  duchowne w raz z k ap lic ą  pochodzi z roku 
1882 i zaw dzięcza swój byt arcyb iskupow i Antoniem u 
Ostrowskiem u (1777— 1784). Drugie piętro dobudowano 
dopiero w roku 1848. Rozbudowę w dzis ie jszych  rozm ia­
rach ukończono w roku 1927 z in ic ja tyw y  ks. P rym asa 
Hlonda. K onw ikt sto jący  na lew o  od sem inarjum  w y ­



budowano z in ic ja tyw y  arcyb iskupa Stab lew sk iego . Se- 
m inarjum  duchownem k ie ro w a li aż do roku 1836 M is jo ­
narze św. W incentego z domu m acierzystego  św. K rzyża 
w W arszaw ie , powołani do G niezna w roku 1718 przez

Sem incrjum  duchowne,

arcyb iskupa S tan isław a Szem beka. Obecnie k ie ru je  niem 
grono profesorskie, powoływane przez ks. A rcyb iskupa.

B ib ljo teka sem inarjum  duchownego posiada w ie le  c ie ­
kaw ych  starych  rękopisów  i druków . S ą  to przew ażn ie 
m niejw artościow e okazy z b ib ljo tek  różnych skasow anych 
k laszto rów  w ielkopo lsk ich , gdyż rzeczy na jcenn ie jsze z a ­
brano n ieste ty  do B erlin a . P rzew ażn ie pochodzą one 
z opactw  B enedyk tyn ó w  w  Lublin ie i M ogiln ie. C y s te r­
sów w  P arad yżu  i kcnw . Franciszkanów  w Gnieźnie. N a j­
s ta rszy  rękop is pochodzi z roku 1382.



P rzy  u l. T rzem eszeńskiej sto i kościół św. M ichała, 
gotyk z XVI w ieku z go tycką o rnam entacją na sk lep ien iu  
prezb iterjum . Kościół ufundow ali Nowinowie, ziem ianie 
z Ł ab iszyna, Ł ab iszynka, C iołkow a i t. d. R estau rac ji 
kościoła dokonano w r. 1815 za ks. proboszcza Ja s ien ic - 
kiego a  w ieżę dobudował w roku 1901 daw n ie jszy  p ro­
boszcz ks. szam belan A . U ssurowski. Dwa dzwony są 
niedawno p rzelane lecz odtworzono na nich stare  nap isy . 
Na w iększym  je s t rok 1837. W  kośc ie le  naprzeciw  am ­
bony zn a jd u je  się p łyta  pośw ięcona pam ięci p rałata  J a n a  
Łukowskiego (urodzony 1846, kapłanem  został 1873, 
um arł 29 grudn ia 1904 u F ilip inów  w  T arnow ie), k tó ry  
podczas w a lk i ku lturnej zarządzał p a ra f ją  św. M ichała.

P rzy  u l. T rzem eszeńskiej zn a jd u je  się rzeźn ia  m ie j­
ska, oddana do użytku 1 lip ca  1895 roku a  nieco d a le j 
strze ln ica, w łasność B ractw a strzeleck iego . K ulochw yt 
strze ln icy  jest pozostałością z daw nych w ałów  obronnych.

P rzy  u l. Trzeciego M a ja  zn a jd u je  się M ie jsk i S zp ita l 
Czerw onego K rzyża, w ybudow any w  roku 1899.

P rzy  ul. św. W ojciecha stoi Dom S iero t i Ochronka, 
zał. w roku 1870. Zakładem  k ie ru ją  S io stry  Służebniczki 
M arji.

Nad jeziorem  W in iarsk iem  są  łaz ienk i kąp ie low e 
a w  pobliżu w ieża wodociągowa, oddana 1 kw ietn ia  1888 
do użytku  publicznego.

Po przeciw nej stronie m iasta, p rzy u l. W rzesiń sk ie j, 
m am y po p raw ej stronie cukrow nię (w ybudow aną 1882 
roku) i garbarn ię (wybudowaną w roku 1920-21) a  po le ­
wej nowo urządzony p la c  w yścigow y i ko szary  17 pułku 
a r ty le r ji po low ej, w ybudow ane w  roku 1891.

Z b liższych  przechadzek n a jp o p u larn ie jsze  są do Da- 
lek , gdzie znajduje s ię  wzorowo urządzony U n iw ersy te t
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Ludow y, do Je lo n k a  i D ziekanki, gdzie w  roku  1894 w y ­
budowano K rajow y Zakład P sych jatryczny .

Z da lszych  w ycieczek zasługu je  na wzm iankę w y ­
cieczka do W itkow a, dokąd można się dostać k o le jk ą  po­
w iatow ą lub autobusem . M iasto  to, n ależące  obecnie do 
pow iatu gnieźnieńskiego, liczy  około dwóch ty s ięcy  m ie-

Uzdrowisko Powidz.

szkańców , przew ażn ie Po laków . Kościół z roku 1840 z t a ­
b licą  pam iątkow ą odsieczy W iedn ia  i ładnym  gotyckim  
kielichem  z roku 1561.

Powidz, z regu larn ą  kom un ikacją  k o le jk ą  i autobu­
sam i, którego założenie sięga roku 1243. Kościół z roku 
1863. M iędzy m iastem  a  jeziorem  góra zam kowa, na k tó ­
re j daw niej stał pałac. Powidz le ż y  nad dużem jeziorem  
te j sam ej n azw y, o pow ierzchni 15 km kw adr., po Gople 
najw iększem  w W ielkopo lsce. Nad jeziorem  założono 
uzdrowisko, c ieszące się, dz ięk i swemu pięknem u położe­



niu, liczną frekw encją . B rzegi jez io ra  p iaszczyste a  oko­
lic a  górzysta . W  pobliżu z n a jd u ją  się la s y  rządow e.

Na lin j i ko le jow e j Gniezno—Poznań leży  Lednogóra 
z jeziorem  Lednica, wśród którego le ż y  w ysepka o po­
w ierzchni 15 ha, połączona n iegdyś mostem z obu brze­
gam i. Na południowym  krańcu w ysepk i zn a jd u je  się w ał,

Uzdrowisko Powidz.

a wśród niego n a js ta rsze  w P o lsce ru iny zam ku, gdzie 
m iał m ieszkać M ieczysław  I. z D ąbrówką i gdzie m iał 
p rzy jąć  chrzest w roku 965. B y ły  tu podobno groby k s ią ­
żąt z d yn as tji P iastow sk ie j, p anu jących  przed M ieczysła­
wem I. W  XII w ieku był zam ek ten, o którym  już Dłu­
gosz wspom ina jako  ruinie, rezyd en c ją  kasz te lan a . Do 
dziś zachow ały się ty lko  resztk i m urów o tacza jących  oraz 
fundam enty i podstaw y k ap licy , założonej rzekomo przez 
Dąbrówkę w edług wzoru okrągłych  k ap lic  czeskich X w ie­
ku. G ranitowe m ury są w  sty lu  rom ańskim .



M ilę za  Lednogórą leży  m iasteczko Pobiedziska,
0 którego istn ien iu w spom inają źródła już od XIII w ieku. 
Kościół k a to lick i, w ystaw iony w  XIV w ieku, w ykazu je  
ś lad y  gotyku . Obok w ie lk iego  o łtarza zn a jd u je  się gro ­
bowiec z czerwonego m arm uru kanon ika St. G rota 
( t  1643). Do kościoła przeniesiono n iegdyś że lazne drzw i 
z zam ku na Lednicy.

Trzemeszno, odległe 25 km od Gniezna, istn iało już 
w X w ieku, a M ieczysław  I. m iał tu  założyć p ierw szy k la ­
sztor w  Polsce, sp row adza jąc  doń zakonników  Lateraneń- 
skich z W erony. W  drodze sw ej do P rus m iał się tu  z a ­
trzym ać św. W ojciech  i założyć opactwo Benedyktynów , 
gdzie potem przez k ilk a  la t  spoczyw ały jego zwłoki. B o­
lesław  K rzyw ousty założył tu około roku 1100 opactwo 
A ugustjanów , które przetrw ało do k a sa ty  przez rząd  p ru­
ski. P ozostały po nim kościół, ozdobiony kopułą i dwo­
m a w ieżam i, n a leży  do najp iękn ie jszych . J e s t  on obecnie 
kościołem  p arafja ln ym . Dawna budowa rom ańska była 
z granitu, którego ś lad  pozostał w m urach fasad y  i pod­
staw ach w ież. Obecny rokokow y kształt kościoła pocho­
dzi z re s tau ra c ji ukończonej w  roku 1791 za opata K os­
m ow skiego. W  w ie lk im  ołtarzu obraz Fr. Sm uglew icza, 
p rzed staw ia jący  W n iebow zięc ie  N ajśw iętszej M arji P an ­
ny a  w  kopule 8 jego fresków, p rzed staw ia jących  U krzy­
żow anie oraz o fiary  A b la, M ojżesza, A braham a, M elch i- 
zedecha, D aw ida i  Salom ona. Pod kopułą ołtarz św. 
W o jc iecha w s ty lu  k lasycznym . O taczają  go cztery słupy 
z postaciam i aniołów. W  n iszach wokoło cztery baro ­
kowe postacie ew angelistów . Na ścianach prezb iterjum
1 naw y 8 płaskorzeźb ze stiuku, p rzedstaw ia jących  ew an­
gelistów  i proroków. K azaln ica i konfesjonały rokoko­
we, s ta lle  z resztkam i daw nych gotyckich. Na ścianach 
p łyty  grobowe opatów : A lek san d ra  M ielińsk iego  (f  1584)



z czerwonego m armuru, M arcina S tarczew skiego  (f  1653), 
M ichała Kosmowskiego (f  1804) i ostatniego opata Ed­
w arda M arkow skiego (f  1852). Kościół posiada obok 
k a ted ry  gnieźnieńskiej jeden z najcenn ie jszych  skarbców 
w Polsce. Z n ajdu je  się tu  ręka  św. W o jc iecha a  ozdobą 
skarb ca  są  n a jstarsze  z ab y tk i sz tuk i złotn iczej w  Polsce, 
m ianow icie dwa k ie lich y  rom ańskie z pateną, pokryte 
płaskorzeźbam i lub rytow an iam i ze scen b ib lijnych . Cho­
ciaż noszą one nazwę k ielichów  Dąbrówki i św. W o jc ie ­
cha, pochodzą prawdopodobnie dopiero z XII w ieku. J e s t  
tu ta j p ięć k ie lichów  gotyckich, z tych  jeden daru  K azi­
m ierza W ie lk iego  z roku 1351, drugi daru  W ład ysław a 
Jag ie łły , późnogotycki, 1 m w ysoki, rzeźbiony k rzyż  po­
złacany i sreb rn y  re lik w ja rz  na rę k ę  św. W ojciecha z roku 
1507, robiony w Poznaniu przez m istrza P io tra, z graw i- 
rowanem i scenam i z jego życ ia . Obok kościoła zbudo­
w ał opat Kosmowski gim nazjum , zam knięte w  roku 1863 
przez rząd  pruski. Uczniem tego gim nazjum  był m iędzy 
innym i także Jęd rze j Śn iadeck i, Na budynku zachował 
się ładny po rta l z herbem i portretem  S tan isław a A ugu­
sta . B ogate n iegdyś archiwum  opactw a A ugustjanów , 
sk łada się obecnie ty lko  z sześciu  voluminów. Połowa 
dokumentów pochodzi z w ieków  średnich a n a jstarszym  
jest p rzyw ile j M ieszka III. z roku 1145. Również ze 
św ietnej n iegdyś b ib ljo tek i pozostały ty lko  szczątki. 
W śród rękopisów  zn a jd u je  się kron ika Trzem eszna, pro­
w adzona przez zakonników od roku 1666. W  roku 1656 
pobił pod Trzemesznem  C zarn ieck i Szwedów . W  roku 
1790 z a ją ł  m iasto generał M adaliń sk i. S ław ny szewc w ar­
szaw sk i J a n  K iliń sk i urodził się w Trzem esznie i pam ięć 
jego uczc ili obyw atele  tab licą  pam iątkow ą w koście le . 
W  roku 1848 odbyła się tu ta j po tyczka powstańców p o l­



skich. Trzemeszno leży  nad jeziorem , dokoła którego 
prow adzi prom enada z ław kam i.

M ogilno, 29 km od Gniezna, powstało dopiero w roku 
1398 za p rzyw ile jem  W ład ysław a Jag ie łły . Z założonego 
przez B o lesław a Śm iałego w roku 1060 k laszto ru  B ene­
dyktynów  pozostał za m iastem  nad jeziorem  kościół, 
obecnie p a ra f ja ln y . Je s t  trzynaw ow a b azy lik a  z XII w ie­
ku, w zniesiona w  sty lu  rom ańskim , przebudow ana potem 
w sty lu  gotyckim , a  w reszcie barokowym . Rom ańskiem i 
pozostały dw ie k ryp ty , z nich jedna pod prezbiterjum , 
półko lista ab syda i babiniec. G otyckiem  jest żebrowanie 
gw iaździste, sk lep ien ie  naw y głównej, barokowem i w ieże 
i o łtarze. J e s t  to jeden z na jstarszych  kościołów  polskich 
a jego k ryp ty  rom ańskie, używ ane już w w iekach  śre ­
dnich za p rzyw ile jem  pap iesk im  na groby możnych, je ­
dynym  tego ro d za ju  zabytk iem  w  Poznańskiem . D awny 
p a ra f ja ln y  kościół św. Jak ó b a  jest go tycką budową z roku 
1511 z rokokowem i ołtarzam i. Proboszczem tutejszego 
kościoła był słynny ks. W aw rzyn iak , organizator polskich 
Spółek Zarobkowych a którego okazały pomnik, dzieło 
arch itekta Cybichowskiego, stoi na cm entarzu n iedaleko  
kościoła.

Inowrocław, 56 km od Gniezna, istn iał już w XII 
w ieku jako  sto lica  K ujaw , a po przyłączen iu  do P o lsk i 
był sto licą  w ojew ództw a. M iasto było n iegdyś opasane 
murem, posiadało  2 bram y i 13 baszt. W  roku 1430 zn i­
szczy li je  K rzyżacy a  w 1656 Szw edzi, W  roku 1772 
p rzy  p ierw szym  rozbiorze P o lsk i dostało się Prusom. L i­
czyło ono w ówczas 1400 m ieszkańców. O statnim  tu te j­
szym  w ojew odą był P io tr Saw ińsk i, ostatnim  kaszte lanem  
Ja n  Dąbski. W  roku 1397 kró low a Jad w ig a  przepow ie­
dz iała  tu ta j w ielk iem u m istrzow i K onradow i von Jung in - 
gen karę  bożą. N ajstarszym  zabytk iem  m iasta jest kościół



P anny M arji, rom ański, gran itow y, założony około roku 
1200. P rzebudow any w epoce gotyck ie j i w XVIII w ieku 
spalony, popadł w  ruinę i dopiero niedawno go od restau ­
rowano. Zachował dawne rom ańskie w ieże czworoboczne, 
oraz c iekaw e płaskorzeźby rom ańskie na kam ien iach  
śc iany północnej. Je s t  to zd a je  się zabytek  pogańszczyz- 
ny, k ied y  to m iały one chronić św iątyn ie  od złych duchów. 
D la ak u styk i wmurowano w XIV w ieku w śc iany ab sydy 
ogromne garnki. Obok stoi ogrom nych rozm iarów now y 
kościół farny, neorom ański z roku 1901, chwilowo zam ­
kn ięty, gdyż z powodu obsunięcia się ziemi, zaw a liła  się 
śc iana boczna. Za rynkiem  kościół św. M ikołaja , trzyn a ­
wowy, odnow iony w  dobie baroku; za Ja g ie łły  odczytano 
w nim k lą tw ę pap ieską, rzuconą na K rzyżaków . Ino­
wrocław  posiada kopaln ie  so li oraz znany zakład  k ąp ie ­
low y so lankow y. Obok gazowni odkryto w roku 1911 
i zbadano osadę z epoki bronzowej.

K ruszw ica, 17 km od Inow rocław ia. Imię je j je st 
n ierozdzieln ie zw iązane z legendarnem i dz ie jam i daw nej 
P o lsk i, kołodziejem  Piastem , R zep ichą i krw aw ym  P op ie­
leni. N iegdyś sto lica  W ie lko p o lsk i i siedziba b iskupa, 
podupadła z czasem  do tego stopnia, że w  roku 1772 l i ­
czyła za ledw ie  57 m ieszkańców. W ładysław  Herman po­
bił tu w roku 1096 w o jska syna swego Zbigniewa i zbu­
rzył m iasto. N a jstarszą  pam iątką m iasta jest kościół, n ie ­
gdyś k a ted ra ln y , obecnie ko leg ja ta , położony na drugim  
brzegu jez io ra, w  m iejscu  gdzie n iegdyś m iała stać chata 
P ia sta . Zbudowany w XII w ieku, ma być dziełem  P io tra 
Dunina W łasta . Je s t  to rom ańska budow la z gran itu , 
w założeniu krzyżow a, trzynaw ow a, z jedną w ieżą  z fron­
tu, dobudowaną w  XVI w ieku w m iejsce p ierw otn ie z a ­
m ierzonych dwóch. Z szczegółów rom ańskich pochodzą też 
ab syd y  półokrągłe naw y głównej i bocznych. Zresztą



ołtarze rokokowe. W  roku 1859 poddano kated rę  reno­
w ac ji a  w roku 1912 pom alow ali ją  a rty śc i n iem ieccy 
w sposób naukowo-rom ański, n ad a jąc  je j charak ter ko ­
ścioła protestanckiego . Z tego czasu pochodzi też b rzydki 
w itraż  nad w ielk im  ołtarzem . N ajcenn ie jszym  zabytk iem  
ka ted ry  jest rom ańska chrzcieln ica z gran itu , pochodząca 
z XII w ieku. Na środku kościoła p ły ta  grobowa Zofji 
Pam pow skiej z XV w ieku. W  fila rach  dw ie tab lice  p a ­
m iątkow e z czerwonego m arm uru, um ieszczone w  roku 
1614 przez b iskupa Gębickiego, pośw ięcone pam ięci p ierw ­
szych p ięciu  biskupów w  K ruszw icy (od roku 980). W  n a­
w ach bocznych barokowe tab lice  pam iątkow e d la  kanon i­
ków  P aw ła Przonowskiego (f  1671) i J a n a  S iek lick iego  
( f  1675). Na ścianach w iszą portrety  M ieczysław a I, B o­
lesław a Chrobrego i k ilk a  obrazów z dzie jów  zaprow a­
dzenia ch rześc ijań stw a w  Polsce, p rzem alow anych 1859. 
W  skarbcu m isa bronzowa rom ańska z XIII w ieku, oraz 
cenna go tycka m onstrancja z XV w ieku. Na daw nej w ys­
p ie  jez io ra  wznosi się słynna M ysia  w ieża, dó której 
p rzyw iązana jest legenda o z jedzen iu  P op ie la  przez m y­
szy. D awny zam ek drew niany, ja k i tu  istn iał, zn iszczył 
w  roku 1271 ks. B o lesław  W ielkopo lsk i. Obecna baszta 
jest pozostałością zam ku zbudowanego przez K azim ierza 
W ie lk iego , B ył on siedzibą staro sty  a  w  czasie  reform a­
c ji w  k a p lic y  zam kowej odbyw ały się nabożeństwa B raci 
Czeskich. P ierw szym  starostą  tu te jszym  był P io tr Dunin 
W łast, ostatnim  za S tan isław a A ugusta A ndrzej C ieński. 
Zamek zn iszczy li Szw edzi w  roku 1567 a  w  roku 1787 po­
brano resz tk i ruin na budowę gmachów rządow ych i p ała ­
cu w łaśc ic ie la  K ruszw icy, Niemca. Pozostała ty lko  basz­
ta  służąca za w ięzien ie, 31 m w ysoka, o m urach u dołu 
4,5 m a  u góry  2,5 m grubości. W stęp na w ieżę płatny, 
z góry rozc iąga się p iękny w idok na m iasto, jezioro i oko­



licę, aż  po Strzelno  i R adziejow o . — Jez io ro  Gopło, n a j­
w iększe w  Poznańskiem , ciągn ie się pasem  25 km  długości 
z północy na południe. Głębokość jego dochodzi do 7 m. 
D awniej m iało być znacznie szerszem , zwano je  M are Po- 
lonicum i stanowiło w ażny trak t żeg lug i hand low ej. Dziś 
jest m iejscam i ja k  np. pod K ruszw icą tak  w ąsk ie , że robi 
w rażen ie rzek i. M ożna niem  zrobić łodzią w ycieczkę na 
północ do S z a r le ja , odległego o 3 km, gdzie na półw yspie 
pośród jez io ra  zn a jd u je  się t. zw. szaniec szw edzki — 
w ysoki w ał z podw ójną fosą, oraz na południe do O stro­
w a (10 km ), na wschodnim  brzegu jez io ra, gdzie zn a jd u je  
się kościół go tyck i z roku 1500 z go tycką fasadą, odno­
w iony w  roku 1766.

W rześn ia , oddalona 24 km  od Gniezna. M iasto 
wspom niane już w  dokum encie z roku 1357. Kościół far- 
ny, trzynaw ow y, gotyk  z XV w ieku, przebudow any w  XVII 
w ieku i w roku 1887 pod kierow nictw em  Zygmunta Gorgo- 
lew skiego . Dano w tedy p łask ie  sk lep ien ie  kasetonowe, 
na śc ianach  m alow idła tem pera pendzla Szpetkow sk iego  
z Poznan ia oraz szereg obrazów o le jnych  z h isto rji p o l­
sk ie j, p endzla Lewickiego z P e lp lin a . W  jednym  z o łta­
rzy  obraz Ludw ika Jag ie lsk iego . W  kośc ie le  grobowiec 
i portret Chryzostom a G niazdowskiego w raz z żoną B a r­
barą z O lew ińskich. B ył to reg im entarz kon federac ji T ar- 
nogrodzkiej z roku 1717, w sław iony zdobyciem  na S a ­
sach W schow y, Leszna, Śremu i Poznan ia. Zwłoki jego 
nie u leg ły  zepsuciu. W  ołtarzu renesansow ym  obrazy 
W niebow zięcia i K oronowania M atk i B osk ie j. Probosz­
czem tu te jszym  był późn ie jszy arcyb iskup  ks, F lo rjan  
Stab lew sk i. Kościół ew angelick i pochodzi z roku 1894. 
D wupiętrowy gmach szkoły powszechnej w sław iony w c a ­
łej Europie a ferą  szko lną z 20 m a ja  1901 roku. Obok 
cm entarz, na którym  w praw ym  rogu zn a jd u je  się grób



powstańców poległych w roku 1848. Pod m iastem , oto­
czony drzewam i, p iękny kościółek św. K rzyża oraz pałac 
hr. Ponińskich. Na polu b itw y pod Sokołowem, 2 km 
w stronę G niezna obelisk pam iątkow y; został tu  pobity 
w roku 1848 pruski generał H irschłeld z 1800 żołnierzam i 
i 4 działam i.



Bank Pożyczkowy
Spółdzielnia 

z odpowiedzialnością ograniczoną

Gniezno, ul. Dąbrówki 19
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PRZYJMUJE W KŁADY (oszczędności) 
UDZIELA POŻYCZEK 

I ZAŁATWIA WSZELKIE 
INTERESY BANKIERSKIE

Konta bankowe:

w Banku Polskim  w G nieźn ie  
w Banku Związku S pó łek Zarobk. w Poznaniu 
w Państwowym  Banku Rolnym w Poznaniu 
w Banku G ospodarslw a K ra jow ego w Poznaniu 
w P. K. Q. nr 201364 w Poznaniu

Telefon nr. 272. Dom własny.



K O M U N A L N A

M I A S T A  G N I E Z N A

P R Z Y J M U J E
WKŁADY OSZCZĘDNOŚCIOWE OD 
1 ZŁ POCZĄWSZY, PŁACĄC PRO ­
CENTY OD 7-11 °/0 P. A . ZALEŻNIE 

OD WYPOWIEDZENIA;

ZAŁATWIA WSZELKIE CZYNNOŚCI W  

ZAKRES BANKOWOŚCI WCHODZĄCE,

WKŁADY OSZCZĘDNOŚCIOWE ZŁO­
ŻONE W KOMUNALNEJ KASIE OSZ­
CZĘDNOŚCI M IASTA GNIEZNA M A­
J Ą  CHARAKTER LOKATY PU PILAR- 
NIE PEW N EJ; ZA WSZELKIE ZOBO­
W IĄZANIA K ASY RĘCZY ZWIĄZEK 
KOMUNALNY MIASTA GNIEZNA C A ­

ŁYM SW OIM  M AJĄTK IEM .



KOMUNALNA KASA OSZCZĘONOŚCI 
POWIATU GNIEŹNIEŃSKIEGO w GNIEŹNIE

(Gmach Starostwa)
Rok zał. 1859. Telefon Nr. 1 i 2.

Instytucja bankowa  
o pupilarnej  

pewności.  / c &

V
Załatwia 

/  w szelkie interesy 

/  wchodzące
w zakres bankowości.

/  O D D Z I A Ł  w W I T K O W I E .



Bank Kredytowy Spółdzielczy
G N I E Z N O  -  R Y N E K  4  

przyjmuje wkłady, udziela pożyczek, 
załatwia wszelkie sprawy bankierskie

K o n t a  B a n k o w e :  w  B a n k u  P o l s k i m ,  w  B a n k u  Z w i ą z k u  
S p ó ł e k  Z a r o b k o w y c h  w  P o z n a n i u ,  w  P .  K . O . 2 0 4  4 7 2  

w  P o z n a n i u  —  T e le f o n  3 4 0

RADJO- APARATY
najnowszych systemów, oraz wszelkie 

części składowe do tychże.
Ż y r a n d o l e ,  p r z y b o r y  e l e k t r o t e c h n i c z n e ,  i n s t r u m e n t y  
m u z y c z n e ,  p o l e c a  w  w i e l k i m  w y b o r z e ,  n a j t a n i e j  i  n a  ■ 

d o g o d n y c h  w a r u n k a c h .
F. Glazowski - Gniezno

Tel. 51 C hrobrego 8 T e ! 51

J Ó Z E F  R Ó Ż Y C K I
Tel. 386 GNIEZNO, Rynek 9. Tel. 386

Restauracja i Winiarnia
C ie p ł e  i  z im n e  p o t r a w y  k a ż d e g o  c z a s u  —  O b f i c i e  z a ­
o p a t r z o n y  b u f e t  —  D o b r z e  p i e l ę g n o w a n e  p i w a ,  j a s n e  
i  c i e m n e  —  W i n a  k r a j o w e  i  z a g r a n i c z n e  —  L i k i e r y  —  
W ó d k i  —  R u m y  —  A r a k i  —  W y p a l a n k i  ( K o n j a k i )  —  

z  f i r m  w s z e c h ś w i a t o w y c h  —  S z a m p a n y .



Najstarszy magazyn tej branży w miejscu

A. LANGIEWICZ
Gniezno, Warszawska 4

T e l .  4 2  T e l . 4 2

Magazyn bławatów, trykotarzy,
towarów modnych białych, skó-
rżanych i artykułów męskich

połeca
jU

5 bławaty w doborowych gatun- B
0

N kach po bardzo niskich cenach, 
u

ff
0
■J

V

u Olbrzymi wybór w pończosz­
0
£

><

ki kach damskich, dziecięcych, 0

® skarpetkach, rękawicz-
<fi)
"S

£ kach z pierwszorzęd­
nych fabryk.

•

Trykoty, bieliznę damską, mę­
ską i dziecięcą, koronki, swetry,

torebki, parasole.



„ R O L N I  K “
W G N IE Ź N IE

S p ó ł d z i e l n i a  R o l n i c z o  H a n d l o w a  
z  o d p o w i e d z i a l n o ś c i ą  o g r .

ul. M ieczysław a 34
N r .  t e l .  1 1 1  i  1 7 1  N r .  t e l .  1 1 1  i  1 7 1

Ill ! l ! l l l i l  l l l ! l l l ) l ! l  l!l l l l ! l l l  l l!l1l l l l l  l l l l!l I I I 1111:11111111

KUPUJE 

wszelkie zboża, nasiona, ziem­

niaki, rośliny strączkowe, prze­

mysłowe, oleiste i motylkowe,

POLECA

wszelką paszę, sztuczne nawozy, 

węgle oraz sól bydlęcą,

l l ! l l l ] l l l l l l l l l l l !I IIIII I! l l l i l l l ! l ! l l| ll l l ! l ! l l l ! l l l l l ! l l l l l l ! l i l l l !N !i : i i l  II



właściciel

Z. SOWIŃSKI - Gniezno
ul. Chrobrego 4

poleca

Bławaty 
Towary krótkie 

Bieliznę 
Trykotarze 

Firany
Kołdry watowane 

Dery i Pledy

Po cenach najniższych!

P r z e w o d n i k  po G n i e ź n i e .  5 65



F-a KAROL PTSCHYODY
K. Ptschyody

GNIEZNO, DĄBRÓWKI 9

P .  K . O . P o z n a ń ,  2 0 4  9 9 7 .  T e l e f o n  1 6 1 .

Poleca znane z pierwszorzędnej jakości 

skóry podeszwowe sztucznie nieobciążane.

Skóry podeszwowe
Blanki naturalne, czarne, kolorowe do 

wyrobów galanteryjnych i rymarskich,
_ Skóry juchtowe (faledry). =
t; Krupony pasowe w yprawy dębowej i chro- Ę
o  «•“  mowej.

Skóry powozowe i samochodowe o
£ Skóry meblowe !T

Skóry chromowe do celów technicznych 
i sportowych.

Skóry chromowe wierzchnie czarne i ko­
lorowe.

Skórę na uprząż
Giemzy czarne i kolorowe
Skóry lakowe w różnych jakościach.



J. Ollech
-właść. Jan  Szuwalski 

G N I E Z N O ,  ul. W arszawska 8
T e l e f .  3 2 9  T e l e f .  3 2 9

P o l e c a :
Żelazo, dźwigary, blachy, stal, 

druty, gwoździe, podkowy, śruby, 
łańcuchy, osie, toczarki.

Naczynia emaljowane, lanożelazne, 
aluminiowe i blaszane.

Narzędzia rolnicze i przemysłowe, 
okucia budowlane i do mebli.

Piece, rury, ruszta, płyty 
i drzwiczki do piecy.

Łóżka metalowe.

Okucia i przybory siodlarskie.

Cement, wapno, gips, koryta, trzcina, 
papa, smoła, lepnik, okna żelazne.

Cegła i zaprawa szamotowa.



-= SKŁAD s-
towarów kolonjalnych i delikatesów

W IN , L IK IE R Ó W , K O N IA K Ó W  

W Y R O B Ó W  T Y T O N IO W Y C H , 

R E S T A U R A C JA  Ś N IA D A L N IA , 

Z IM N E  I C IE P L E  P O T R A W Y  

K A Ż D E G O  C Z A S U ,

D O B R Z E  P IE L Ę G N O W A N E  

P IW A  I W O D Y

poleca

LEON SZŁAPCZYŃSKI
GNIEZNO, R yn ek  11.

TELEFON 346. TELEFON 346.

Dom towarów kolonjalnych i delikatesów.
W IN A  — LIKIERY — WŁA 5- 
N A P AL A R N IA  K AW Y — 
RESTAURACJA — BILARD
Wolny zajazd! Wolny zajazd!

W ł a d y s ł a w  K o s t u s i a k
GNIEZNO, Targowisko 1.

N a r o ż n i k  u l .  W a r s z a w s k i e j .  T e l e f o n  1 73 .

I



CUKIERNIA I KAWIARNIA 
„ESPLANADA"

z n a n a  z e  s w y c h  w y r o b ó w ,  
poleca

codziennie zawsze świeże ciasta, cu­
kierki deserowe, torty, lody, oraz przyj­
muje wszelkie zamówienia w zakres 

cukiernictwa wchodzące 
właśc. Józef Wymysłowski 

GNIEZNO, Łubieńskiego 1
T e le fo n  260 T e le f o n  260

P IJC IE !
KAWĘ, HERBATĘ, KA­
KAO I CZEKOLADĘ, 
TYLKO Z NAJSTARSZEJ 
I NAJWIĘKSZEJ PALAR­

NI KAWY

i , M E R K U R “  — G N IE Z N O
pędz. silą elektryczną

BO JEST NAJLEPSZĄ, NAJZDROWSZĄ, 
NAJWYDATNIEJSZĄ I NAJTAŃSZĄ.

Wielki wybór cukrów, biszkoptów i czekolady,

Tel. 466 Chrobrego 40 Tel. 466



Restauracja Dworcowa
G N I E Z N O  —  D w orzec g łów ny

— Telefon 41 —

właśc. Wł. Napierała

poleca

wyśm ienitą kuchnię o każdej 

porze dnia (po północy), 

dobrze p ielęgnow ane piwa, 

w od y orzeźw iające.

W y b ó r  czekolad i cukierków.

Obficie  zaopatrzony bufet 

na peronie.



DROGERJAs ł ANIOŁEM
B. K R O P ID Ł O W S K I

T e l e f .  3 7 2 .  G N I E Z N O  U l -  C h r o b r e g o  4 1 .

S K Ł A D :
C H E M I K A L J I ,  Z I Ó Ł  I W Ó D  M I N E R A L N Y C H ,  
P E R F U M E R J I .  F A R B ,  L A K I E R Ó W  I P E N D Z L I .

W A T A  O P A T R U N K O W A ,  A R T Y K U Ł Y  G U ­
M O W E  I C H I R U R G I C Z N E .

A P A R A T Y  F O T O G R A F I C Z N E  I W S Z E L K I E  
P R Z Y B O R Y .

“ a 5
CD

CD
r^ i
OD

„BAZAR”
c o

c - 3
’ c d

FR. KASZEWSKI, GNIEZNO
CD

- c o
CD - = ?
CD T E L E F O N  2 3 2 .  R Y N E K  1 9 . = j
c z CD
c a *
r»sj = ;
CD M A T E R J A Ł Y  W E Ł N I A N E  —  B A W E Ł ­ r*Ni-c o
CD N I A N E  P Ł Ó C I E N N E  —  J E D W A B N E

r^ j
CD

c a

OD
K O N F E K C J A  D A M S K A  —  W Y K W I N ­

c a T N E  P Ł A S Z C Z E
c o



Iłowery, wirówki do mleka, wózki 
dla dzieci, rowerki, drezynki oraz 

przybory. 
Instrum enty muzyczne w wielkim  
wyborze. D la  sportu: rakiety, pra­
sy, siatki, lak, olej, p iłk i do tennisu, 
p iłk i footbalowe, dętki zapasowe, 

i  przybory do tychże.
Po cenach przystępnych do nabycia  

tylko u

FR. A. SUSICKI
— G N IE Z N O , ----------- =
Telet. 244 . UL W arszawska 39.

B. HOFFMANN
GNIEZNO -  P A R K  K O Ś C IU S Z K 118.
TELEFON 58. —  TELEFON 58.

N AJSTARSZE PRZED SIĘBIORSTW O  
TRANSPORTOWE I PRZEWÓZ MEBLI

ZAŁOŻONE W R O K U  1877.

I I I I I I H I I l l l l l l i l l l l l l l l l l l l l l l l l l l  M m m m i i  .



W. LEBIEDZINSKA
K S I Ę G A R N I A  I S K Ł A D  P A P I E R U
Dawniej P. Rauch Gniezno, Chrobrego 37.

WŁAŚCICIELE:

U. i W. LEBI EDZIO WIE
P. K. O nr. 2 0 7  9 9 0 . Telefon nr. 3 8 5 .

Posiadają na składzie 
w większych ilościach

Książki szkolne, beletrystyczne, dzieła w ozdo­
bnych oprawach, książki obrazkowe  
dla młodzieży i do nabożeństwa, nuty, 
żurnale mód i gazety. Ksiągi han­
dlowe i wszelkie m aterjały biurowe. 
Papiery kancelaryjne i handl., koperty, 
kasetki wykwintne i zwyczajne. Powin­
szowania na różne okoliczności. Pocz­
tówki artystyczne i inne. Karty do gry.

Towary skórzane: teki do akt, portfele etc.



S t a n is ł a w  S z u b e r t
GNIEZNO, Mieczysława 2.

Znane z swych wyrobów pierwszorzędne 
rzeźnictwo. Poleca codziennie świeże wy­
roby oraz przyjmuje wszelkie zamówienia 
— =  wchodzące w zakres rzeźnictwa. = —

M. F. SAW ICKI uiTfcZ',.
PIERW SZORZĘDN Y ZAKŁAD  

FO TO GRAFICZNO-A R T Y S T  YCZN Y

Wykonywa wszelkie prace w zakres fotografii

wchodzące jako to: zdjęcia portretowe, techniczne,

grupy, grupy składane, albumy, zdjęcia uroczyst.

PR Z Y  ZAKŁADZIE JE S T  
SPECJALNA PRACOW NIA PO R TR E TÓ W .

W. SZCZ EP AŃSKI
GNIEZNO, ul. Chrobrego nr. 1.

TE LEFO N  285. -    TELEFO N  285.

B ł a w a t y ,  J e d w a b i e ,  T o w a r y  k r ó t k i e ,  A r t y k u ł y  m ę s k i e ,  
B i e l i z n a ,  C a ł k o w i t e  w y p r a w y  ś l u b n e ,  F i r a n y ,  K o ł d r y ,  
C e r a t y ,  C h o d n i k i ,  M a t e r j a ł y  m e b l o w e .  T r y k o t a ż e ,  G o r s e ­
t y ,  B l u z k i ,  F a r t u c h y ,  L a s k i ,  P a r a s o l e ,  P o ń c z o c h y .  R ę k a ­

w i c z k i ,  B e r e t y ,  S k ó r k i  f u t r z a n e .
WIE LK I W Y B Ó R ! CENY U M IA R K O W A N E !

F-a



E D M U N D  H O L K A
G N I E Z N O ,  R Y N E K  1.

ROK ZAŁ. 1614. TELEFON 106.

DOM BŁAW ATÓ W  — KONFEKCJI 
DAMSKiEJ — MĘSKIEJ I FUTER — DY­
W A N Y -F IR  A NY— PLEDY— BIELIZNA.

SPEC. CAŁKO W ITE W YPRAW Y

W SZELKIE TOW ARY W  GATUNKU 
DO NAJLEPSZYCH

CENY NAJNIŻSZE I STAŁE.

PIERWSZORZĘDNE 
ZAKŁADY FRYZJERSKIE

DAMSKIE I MĘSKIE

WŁAŚCICIEL J. ELIKS
CHROBREGO 10. FARNA 9.

POLECA 
DOBRĄ I SZYBKĄ OBSŁUGĘ 
PRZEZ PIERWSZORZĘDNE SIŁY



MAGAZYN OBUWIA

GNIEZNO, Farna 8.

Skład kolonjalny i delikatesy — Kawa — 
Herbaty — Kakao — Czekolady — Kon­
fitury — Owoce południowe — Cy­

gara- Papierosy.

WŁADYSŁAW ŁIBISZEWSKI
  GNIEZNO, ul Farna 9. '

Z A K Ł A D
IN T R O L IG A T O R SK O -G A L A N T E R Y JN Y

M. Z D R O J E W S K I
R O K  Z A Ł .  1 8 8 4  G N I E Z N O  K A S Z A R S K A  3

WYKONUJE WSZELKIE PRACE W ZAKRES TE­
GO ZAW O DU WCHODZĄCE, SZYBKO I PUNK­
TUALNIE PO C EN AC H  U M IA R K O W A N Y C H



S tac je  benzynow e

DROGERJA GLORJA
właśc.: Ł. M ikołajczak  

T e l.4 8 8  GNIEZNO, Warszawska 11 T e l.4 8 8

W szelkie artykuły chem iczno-techniczne  
i toaletow e — Perfum erja

SPECJALNOŚĆ: wszelkie oleje i smary 
do maszyn dla przemysłu i rolnictwa, ben­
zyny i oliwy do samochodów i motorów.

Stacje benzynowe

M A G A Z Y N  MÓ D
właśc.:

P. E N G L  E R O  W  A

G N I E Z N O , Chrobrego 5

Modne eleganckie suknie, 

płaszcze i kapelusze.



S. G RA BIA N O W SK I
Tel. 214 G N IE Z N O , Farna 8 Teł.' 214

MATERJAŁY WEŁNIANE I BAWEŁ­
NIANE JEDWABIE — PLUSZE — 
WELWETY -  AKSAMITY — STOŁO- 
WIZNA -  RĘCZNIKI — FIRANY — DY­
WANY — BIELIZNA — ARTYKUŁY 

MĘSKIE — TOWARY KRÓTKIE
Wielki wybór Niskie ceny

GNIEŹNIEŃSKA FABRYKA KAPELUSZY
W. M A L C Z E W S K I

G N I E Z N O , u l .  M i e c z y s ł a w a  8
( n a p r z e c i w  B ó żn ic y )

Wielki  w y b ó r  kapeluszy  damskich  
w  najnowszych fasonach.

- WŁASNA PRACOWNIA -
Przefasonowanie kapeluszy damskich i męskich.

S t a ł y m  m o im  o d b io r c o m  d a j ę  t o w a r y  n a  r a t y .



Restauracja i Jadłodajnia GAMBRINUS te l.114. 
w Gnieźnie ul. Lecha 5. 1 m. od dworca

Często wielkie wieprzobicie
P o le c a  ś n i a d a n i a ,  o b i a d y ,  k o l a c j e ,  ku c h n ię  o b y w a t e l s k ą ,  p o t r a w y  l i  
t y l k o  p i e r w s z o r z ę d n e j  j a k o ś c i ,  j a k  f l a k i ,  b i a ł a  k i e ł b a s a ,  nog i w i e p r z o ­
w e ,  k i s z k i  z k o t ł a ,  - g r o c h ó w k a ,  g a l a r e t ,  w ą t r ó b k a ,  p i e c z y s t e  w  w i e l k i m  
w y b o r z e  o ra z  z a k ą s k i .  B u fe t  z a o p a t r z o n y  bog a to  w w s z y s t k i e  w ó d k i  
m o n o p o lo w e ,  k o n i a k i ,  l i k i e r y ,  różne  w in a  o r a z  s z a m p a n .  P iw a  od 
z w y k ł e g o  do p o r t e r a ,  k a w a ,  h e r b a t a ,  b u l j o n ,  m le k o ,  w in o  g r z a n e  o raz  
g rog i .  O bs łu ga  s k o r a ,  r z e t e l n a  i n i e  p o b i e r a  s ię  n a p iw k ó w .  U d z i e l a m  
p o r a d y  p r a w n e j  w  w s z y s t k i c h  w y p a d k a c h  b e z i n t e r e s o w n i e  i  s k i e r o w u ­
ję  in t e r e s e n t ó w  na  d r o g ę  w ł a ś c iw ą .  Kto  c h c e  m a j ą t e k  lub  j a k i ś  i n t e ­
r e s  s p r z e d a ć  lu b  k u p ić ,  z a ł a t w i  to bez  r y z y k a  u  G a m b r i n u s a .  P o d ­
k r e ś l a m ,  ż e  r e s t a u r a c j a  G am b r in u s  s ł y n ę ł a  p rz ed  w o j n ą  na  c a ł e  o k o l i c e  
G n ie z n a  i o b e c n i e  d o p r o w a d z i ł e m  lo k a l  t en  do t e g o  s a m e g o  s tanu .

K u c h n ia  o t w a r t a  od r a n a  do  godz . 24 . ,  lo k a l  do  godz . 1.

WALENTY KAWAŁA
wł. restaurac ji i jadłodajni 

„GAMBRINUS"

M. A d a m s li a
GNIEZNO, ul. Mieczysława

v i s  a  v i s  H o t e l u  L e c h a  
Specjalny zakład fryzjerski dam sko - męski. 

Sprzedaż kosmetyki i galanterii.

Antoni G-raj
Piekarnia Mechaniczna 

GNIEZNO, ul. Mieczysława nr. 35.
Telefon nr. 140.



Biuro Techniczne
BOLESŁAW GUST

GNIEZNO, Dąbrówki 11.
Telefon 2 5 9 .  — --------  Telefon 2 5 9 .

N a j s t a r s z y  s k ł a d  w s z e l k i c h  a r t y k u ł ó w  e l e k t r o t e c h n ic z n y c h ,  s a n i t a r ­
n ych  i r a d j o s p r z ę tu .  W y k o n u j e  s ię  w s z e l k i e  p r a c e  e l e k t r y c z n e ,  s a ­
n i t a r n e  i g ro m o c h r o n y .  Z a k ła d a n i e  p o m p ,  c e n t r a ln e g o  o g rz e w a n ia ,  
w odocią gów ’ i w s z e l k i c h  r u r o c i ą g ó w .  Na ż y c z e n ie  p r z y j e ż d ż a m  o s o ­

b i ś c i e  i w y s y ł a m  k o s z t o r y s y  b e z p ła tn i e .
W arsztaty  reperacy jn e .  ------   — ----------  S p a jan ia  autogeniczne .

■5 CZEKOLADA 1 CUKRY t
<

111 WEDLA-FUCHSA -i

Z ORAZ INNYCH FIRM PIERWSZORZĘDNYCH i
4 STALE ŚWIEŻE 0
T W  PIĘKNYCH BOMBONIERACH 1 NA WAGĘ z
4 P O L E C A z
Z J. SAWICKA c V tRLÔ FRoENG? 0? 3 - m

W. BISKUPSKI
Specjalny skład towarów krótkich, bielizny 
i artykułów męskich, lirany, dywany, chod­
niki i linoleum. Parasole, laski, torebki 

i walizki.
GNIEZNO, Chrobrego 39.
TELEFON 2 8 0 . TELEFON 2 8 0 .



H. DYMKOWSKI
GNIEZNO, Chrobrego 40.

TELEFON 150. TELEFON 150.

SPECJALNY MAGAZYN
szkła, porcelany i fajansów  poleca ST

C
a w w ielk im  w yb o rze : porcelanow e oz­ a

w
S* dobne serw isy  stołowe i do k aw y , ■a

k
a garn . k ie liszków , k ry sz ta ły , fa jans, 6

>»
1 c w azony d eko racy jne a£

u WIELKI WYBÓR i/».
o

PODARKÓW OKAZYJNYCH.

STEFAN BARANOWSKI
GNIEZNO ul. Dąbrówki 4.

Skład towarów żelaznych
Emalja — Artykuły kuchenne — 
materjały budowlane — Cement — 
Wapno — Smoła — Papa na da­
chy — Siatka — Okna żelazne — 

Pompy — W irówki Alfa.
USŁUGA RZETELNA! CENY NISKIE!



NAJTAŃSZE ŹRÓDŁO ZAKUPU!

Z A K Ł A D  T A P I C E R S K I

STANISŁAW  K A S P R Z A K
G N IE Z N O , u l. Ł u b ie ń s k a  4.

P O L E C A
K A N A P Y , F O T E L E , M A T E R A C E , 

G A R N IT U R Y  K L U B O W E  I SA L O N O W E .

L. D R Z E W I E C K I
GNIEZNO, ul. Lecha 13.

ZAKŁAD
KAMIENIARSKO-RZEŹBIARSKI

p o l e c a
krzyże, pom niki i nagrobki z w sze l­

k iego rodza ju  kam ienia. 
Umywalki m arm urowe sta le  na 

sk ładzie .

L E O N  K A S Z Y Ń S K I
GNIEZNO, ul. M ieczysława 35.
Zakład blacharsko-instalacyjny  

i pokryw anie dachów.
P a ń s tw , k o n c e s jo n o w a n a  w y tw ó rn ia  o raz  
w a r s z ta t  r e p e r a c y jn y  w s z e lk ic h  p o je m n i­
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, Rynek 2 .  Tel .  3 1 3 .
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GORZELNIA

FABRYKA

TŁO CZ N IA

PALARNIA 
WYTWÓRNIA

i Rektyfikacie p wyp.
niaku, rumu, araku, śliwowicy i żyóaa- 
ków (polskie whiski). 
lik ierów  deserowych, lik ierów  krysta­
lizowanych. lik ierów  jagodowo-owoco- 
w ych, lik ierów  z produktów kolonjal­
nych, lik ierów roślinno-ziołowo-korzen- 
nych. ponczów, ukropków, krupników, 
soków jagodowo-owocowych, fabryka 
win owocowych. Manru oranżowe, 
cytrynowe i t. d. 
barwnika cukrowego.
Beatrix, środek kosm etyczno-toaletowy.
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